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K u c z c i p o l e g ł y c h z a O j c z y z i f j 
Dziś stoi na czele poległych, Józef Piłsudski, który. jes* 

niedawno stał na czele nas żyjących 
W i e l k i e u r o c z y s t o ś c i ż a ł o b n e w s t o l i c y 

Warszawa, 1 listopada. 
(PAT) Dziś dorocznym zwyczajem, 

jako w dniu Wszystkich Świętych, od
byty się w stolicy obchody ku czci po
ległych za Ojczyznę. 

Główne uroczystości odbyły się mię
dzy godziną 15-ta. i 16-tą przy Reducie 
Wolskiej przy krzyżu Traugutta 1 w 

Cytadeli. We wszystkich tych histo
rycznych miejscach zaciągnięto war ty 
honorowe oraz zapalono stosy z których 
zostaty pobrane ognie na znicze przy 
grobie Nieznanego Żołnierza — z Redu
ty Wolskiej przez delegację zw. rezer
wistów, z przed krzyża Traugutta przez 
delegację h a r c e r z y i z Cytadeli przez 
delegację Zw. Strzeleckiego. Po pobra
niu ognia, delegacje z płonącemi po-
chodniamj przemaszerowały na pl. Jó
zefa Piłsudskiego. 

W tym samym czasie odbyła się uro
czystość zapalenia znicza na dziedziń
cu belwederskhn przez legionistów. 
Drzwi wejściowe do pałacu belweder-
sklego zasłonięto czarnym kirem, na kto 
rym widnieje monogram „J. P.". Na gan
ku belwederskhn ustawiono na trójnogu 
urnę. 

Legioniści po przybyciu na dziedzi
niec belwederski zapalili znicz, a następ 
nie od płonącego, znicza pochodnie, po-
czem w skupieniu i ciszy odmaszero-
wali na miejsce ogólnej zbiórki na pl. 
Marszalka Piłsudskiego. 

Po opuszczeniu Belwederu przez le
gionistów, war tę honorowa przed płoną
cym zniczem zaciągnęli szwoleżerowie. 

Główna uroczystość oddania hołdu 
poległym za Ojczyznę odbyła się na pla
cu Marszalka Piłsudskiego przed grobem 
Nieznanego Żołnierza. 

O zmierzchu zaczęły napływać dzie
siątki organizacyj ze sztandarami, mło
dzież szkolna oraz fyśtnczne rzesze lud
ności. Nie brakło siwowłosych starusz
ków - weteranów 1863 roku, którzy 
przybyli ze swym sztandarem. 

Związek legjonistów przemaszero
wał na plac. 

NIOSĄC OGIEŃ Z BELWEDERU. 
Plutony honorowe zw. rezerwistów 
przyniosły ogień z reduty wolskiej, zw. 
harcerstwa polskiego — spod krzyża 
Traugutta, Zw. Strzelecki -— z Cytadeli 
oraz pluton honorowy zw. młodych pio
nierów przyniósł ogień z Radzymina. 

Ogniami teml zostały zapalone zni
cze przy grobie Nieznanego Żołnierza. 
Na uroczystość przybyli prezes federa
cji P . Z. O. O. minister przemysłu i han
dlu gen. Roman Górecki, gen. Kollontaj-
Srzednicki. ks. biskup Gawlina, komen
dant garnizonu m. st. Warszawy płk. 
Machowicz. zastępca komisarza rządu 
na m. st. Warszawę Jurgielewicz, kanc
lerz wojskowej kurji biskupiej ks. 
Mauersberger, prezes okręgu warszaw
skiego federacji P . Z. O . 0 . Ołpiński 1 
irmł. 

Uroczystość rozpoczęła się werblem, 
poczem prezydjum obchodu z min. Gó
reckim na czele złożyło wieniec na gro
bie Nieznanego Żołnierza. Setki pocztów 
sztandarowych szkolnych 1 organizacyj 
przedefilowało orzed grobem Nieznane
go Żołnierza. Młodzież rzucała wiązan
ki czerwonych kwiatów. 

Sk'>1ei minister Górecki wykos i ł na 
sfrpujace przemówienie: 

.,W imicnUi żyjących towarzyszów 
iir.->ni mam tiadycyjnym zwvcza»em— 
werwać p t u d nadchodzącym iPiiem 
Zadusznytn — do żr.lobnego wihi tych-
których iuż niema między nam!, tych, 

którym los dał zaszczytną śmierć na 
poiu chwały. 

Dziś stoi na czele poległych — jak 
jeszcze niedawno stał na czele nas ży
jących —- Józef Pltsudski — twórca pol 
skiego Czynu Zbrojnego, Wielki Budo
wniczy mocarnego gmachu Rzeczypos 
polłtej — zwycięski Wódz Naczelny, 
któremu danem było „oglądać państwo 
nasze, jako twór żywy, do życia zdol
ny, do życia przygotowany, a armię na 
sza — sława zwycięskich sztandarów 
okryta". 

Wzywam do apelu poległych na pu
lu chwały pod:Laskami—Anielinem, Mo 
łotkowem, Krzywopłotami. Łowczów-
kiem, Arrasem, Konarami, Pakosła-
wiem, Rokitna, Tarłowem, Kościuch-
nówką, Krechowcami, Bobruiskiem, Ka 
niowem, na Murmanie, Syberii, pod st. 
Hilaire, koto Reims, Skoczowe na Ślą
sku Cieszyńskim, w powstaniu wielko-
polskiem i górnośląskiem. Lwowem, Lł 
dą, Dynaburgiem, Kijowem. Bnrodzian 
ką, Choropaniem, kolo Dubna. Nastaso-
wcm, koło Tarnopola, Radzyminem — 
Ossowem. Borkowem, koło Nasielska, 
Sarnowa Górą, koło Ciechanowa, Prza 
snyszem, Komarowem—Hrubieszowem 
Dytiatynem, Brzostowicami. Grodnem 
- -Obuchowem. 

Apel przerywał wielokrotnie wer
bel. 

— Gdybyśmy mogli w tej chwili wl 
dzleć wszystko tak, — mówił dalej mi
nister Górecki — Jak widza umarli i 
gdybyśmy mogli w tej chwili słyszeć 1 
odczuwać wszystko tak Jak słyszą i od 
czuwają umarli — tobyśmy zobaczyli 
I usłyszeli, Jak od strony tych pobojo
wisk, które przed chwilą wymieniłem 
ściągnęły tu do nas nieprzeliczone sze
regi naszych towarzyszów broni — któ 
rzy oto są wśród nas — I 
KOMENDANT W TYM MOMENCIE 

JEST TUTAJ WŚRÓD NAS. 
Mielibyśmy wtedy pełne poczucie te
go zbratania żywych I umarłych. 

A cóż my żyjący — powiemy dzi
siaj naszym umarłym? 

Oto z głębi naszych osieroconych 
i najwierniejszych serc żołnierskich wo 
łamy: 

Komendancie, na Twoje Prochy 
na Ducha Twego, znaczonego styg-
mntem wielkości, ślubujemy, że mi 
łować będziemy Jak Ty miłowałeś 
Polskę, Ojczyznę naszą, będziemy 
lei służyli, Jako Ty Jej służyłeś w 
trudach, poświęceniu I walce. 

Nie dopuścimy do żadnych od
chyleń od tej drogi, którą Ty wska 
załeś. 

Ten marsz ku potędze i mocar
stwowemu stanowisku Polski od-
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bywać będziemy nadal-"1 

rwy — bez wytchnienia-
Podwoimy i potroln1*' 

pracy dnia codziennego. 
Wprowadzać będzleniyjk, 

cy młode pokolenia, by r* 
obronna Rzeczypospolite! 
plero wtedy okażemy s , e , 
nazwy żołnierzy Józefa 
go". 

2-minutową ciszą wszy*" 
hołd zmarłym. ,. 

W dalszym ciągu obchody! 
poległych ks. kanclerz dr. KL 

ger odmówił następująca 
kończoną „Aniołem Pańskie •, 

„Módlmy się bracia za d u V« 
głych za Ojczyznę, za nłezn^J 
jowników o wolność, za n ies ie 
conych powstańców, za ze 5 ' 3 

Sybir męczenników. , 
Módlmy się za dusze pols*1,' 

rzy, za nieznanych bohaterowi 
krwią ofiarną wzbudzili 0jc2y5 
dzieci lwowskie i warszawska 
siące szarych żołnierzy, ktO«*.i 
wyznaczyli granice Polski. .L 

Módlmy się za tych wszys',1 
rzy padli naglą i nlespodzie^jftlO-ej 
cią w obronie ukochanej Ojc^ 

Obchód zakończono ° a 

przez orkiestrę wojskową 36 P 
marsza żałobnego Chopina. 

H o ł d pamięci W o d z a Narodu u Wa w 
Przebieg uroczystości żałobnych w Krakowi 
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Kraków, 1 liilopada. ] przedstawiciele władz z wojewodą dr. 
Wczoraj, w dniu Wszystkich Swię-1 Małaszyńskim, starostą grodzkim Pało-

lych, złożył cały Kraków hołd s w y m szem i powiatowym dr. Wnękiem na cze 
Zmarłym, zalegając od rana do wieczora! le, reprezentanci wojskowości z gen 

„IDZIEMY PO - SZCZĘŚCIE" z Grace Moore. 
Sensacją filmowa świata jest piękny film „Co
lumbii" p. t. „Idziemy po szczęście". Fjlm ten — 
poza niezmiernie frapującym scenariuszem — 
posiada główna atrakcję w świetnei odtwórczy
ni roli głównej, Grace Moorc. która zarówno' 
jako śpiewaczka, jak i aktorka, osiągnęła rzadko 
doprawdy spotykane w y / y n y artyzmu, fascynu
jąc widza i słuchacza swym czarem I maestria.] 
Toteż po premierze powstała powszechna opi 

wszystkie cmentarze w obrębie miasta 
Wczoraj też złożył Kraków hołd du

chowi Wodza Narodu, którego ciało 
spoczęło w naszem mieście na wieki. 
Już o g. 3 po poł. począł zapełniać się 
plac przed Oleandrami, gdzie ustawiły 
się delegacje organizacyj z Federacją 
PZOO na czele. Przybyły delegacje ce
chów i korporacyj zawodowych, stowa
rzyszeń, związków, młodzież szkolna 

Łuczyńskim. W Al. 3 maja ustawił się 
długi pochód, na czele którego niesiono 
wieniec laurowy z szarfami o barwach 
Virtuti Militari. 

O godz. 4 ruszył pochód sprzed Ole
andrów na Wawel. Pochód przeszedł ul. 
Piłsudskiego, Straszewskiego, św. An
ny, Rynkiem Głównym na Grodzką, 
skąd trasą Drogi Królewskiej przez ul. 
Podzamcze wszedł na stoki Wzgórza 

t. d. Obecna była rada miejska z prezyd- Wawelskiego. Zapadł już mrok, • gdy 
jum miasta na czele, posłowie i senato- członkowie pochodu znaleźli się przed ka 
rowie Ziemi Krakowskiej i wreszcie tedrą, Do kościoła weszli tylko wojewo-

Marszalek Piłsudski spocznie w sarkofagu w nowej trumnie 
Kraków, 1 listopada. 

Jak już wczoraj donosiliśmy, onegdaj 
wieczorem przybyła do krypty św. Le
onarda specjalna komisja celem zbada
nia trumny i postępu procesu momufika-
cji ciała Marszałka. 

Komisja, na czele której stal generał 
Rouppert stwierdziła, źe balsamowanie 
jest zupełnie dobre. 

Natomiast wskutek przedostawania 
się przez szparę pękniętej tafli powietrza 

nowy oraz zamieniono wieko trumny. 
Wedle wszelkiego prawdopodobień

stwa ciało Marszałka pozostanie w sa
mej tylko kryształowej trumnie jeszcze 
6 tygodni, gdyż w najbliższych dniach 
rozpoczną się prace nad nową trumną, 
w której umieszczona zostanie obecna 
wraz z doczesnemi szczątkami Wodza 
Narodu. 

Nowa trumna będzie metalowa i zu
pełnie zakryta. Spocznie ona w sarko 

do trumny — stwierdzono znowu pleśń fagu, którego budowa zostanie rozstrzyg 
na kilku miejscach munduru. I nięta jeszcze w bieżącym miesiącu. 

Wobec tego mundur zmieniono na 

da dr. Małaszyński, p rezyde$ 
dr. Kaplicki i gen. Łuczyński. 
żyli na trumnie Wodza Narou* 
nlec. 

Chwile, złożenia hołdu w< 
rodu przez reprezentacje sp 0 1 

krakowskiego oznajmił głuchy., 
bla. Przed katedrą poczęły de"1 

brane organizacje, schylają0 

przed Tym, ku któremu z 

teraz w hołdzie wszystkie _ ( 

Wreszcie przeszły organi2* 
kończący się sznur publicznej* 
ganizowanej, która wzięła u o* f 
uroczystym akcie. Gdy drud l I% 
Wawelskim zeszli ostatni ^ D 
roczystości na niebie jaśniały Y, 

Kraków, 1 V 
Dziś, w Dzień Zaduszny- °J, 

w krypcie św. Leonarda na 
czyste nabożeństwo żałobne ^ 
duszy Marszałka, z o r g a n i z o ^ l u ^ e z 
komitet budowy kopca Mars**.,_ 

10 rano i odprawione w 

budowy kopc 
skiego. Nabożeństwo odbe 0 , , | i | ^z U l l 

godz. 10 rano i odprawione w 
ks. metropolitę Sapiehę. , , ,MiBK tn 

W nabożeństwie wezmą 1 

stawiciele władz '^Mala^Jjf 
e\e< 

skich z wojewodą dr 
prez. dr. Kaplickim na cz 
OK. gen. Łuczyńskim, szefem • 
5 pułk. Tomaszewskim o r a z " 
tami całej wojskowości w 
że obecni będą po jednym |' 
cielu wszystkich stopni N v 0 j s O 
najwyższych oficerskich, do • , 
go włącznie. • ^ ^ | l V ^ r 

Trzęsienie ziemi w Anie 
W mieście H e l e n a z a w a l i ł się r a t u s z . - 60 o s ó b ran 

i 

Nowy Jork, 1 listopada. 
(PAT) W północnej części stanu No 

wy Jork odczuto wczoraj słlny wstrząs 
ziemi, szczególnie mocny w stolicy sta
nu nowojorskiego Albany. 

Pozatem silny wstrząs dał się we 
znaki miastom Buiialo, Rocheter, El
mira, Plattsburgh, gdzie niektóre bu-

icach Norwich (st. Nowy Jork) ulewy 
spowodowały wezbranie rzeki Chenan-
go. Wiele miejscowości znajduje się 
pod wodą. 

Ottawa, 1 listopada. 
(PAT) Trzęsienie ziemi dało się od 

czuć wczoraj w całej Kanadzie Wschód 

Nowy Jork, 1 ."y^ 
(PAT) Trzęsienie ziemi; 

się silnie we znaki miastu 
Montana) wyrządziło równ^jt/ 
w Waszyngtonie 1 w stati ' c 

Kanadzie). TA, 
W Helenie zawalił sie 

nja. że popularność Grace Moore przyćmi n i e - ! d v H k ' t - a w a m v - s i ' n i f i a m in w T n n ł ^ Z n « , Ó7; K • « . . « I H « * a w « m =""" , ,0 ! 
wątpliwie szybko nazwiska najbardziej g ł o ś n y c h ! a y n K I zawaliły się. jnie;, a m. in. w Toronto. Montrealu, O t - , b a ranionych w mieście w 
gwiazd ekranu - i wysunie się na czołowa o o - ' _ N ° w y Jork, 1 listopada. tawie i innych miastach. Szkód w tych sób. 
zycję dzisiejszych ulubieńców filmowych. (PAT) Trwające od paru dni w oko/miejscowościach nie zanotowano. . 
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Z i f Ł O S I Z A J Ę L I M A K A L L E ? 
|asto było już od kilku dni ewakuowane.—Zacięte walki na froncie 

północnym. — Abisyńczycy strącili samolot włoski 
^ r z e d r o z p o c z ę c i e m d e c y d u j ą c e j b i t w u 

Na froncie południowym w Ogadenie [racje. W części południowo - wschód-'świadczą o tem coraz częstsze loty wy 
Iwiadowcze włoskie nad linjami abisyń 

|t) Warszawa, 1 listopada 
H ódefl . Podstawie wiadomości 

nadal-* U* angielskich, francuskich, nie 
Anlenla- 6 • boskich i abisyńskich PAT potroić Intari, p " J ą c y komunikat o sytuacji 
sntiedO' Cl i l i*""- . M 

bcdzieniVJ(i I lv, . 
lia, l>V f<ti i W l « k s z y c h operacyj, jak to ospolltel. 1 ,j 1 "rzędowy komunikat włoski 

r "»iopada iemy s ' e 

Józefa 

abisyńskich w dniu 1 listo-

K)nde 
He 

Ich 

- na frontach nie było. 
I l c ' angielscy wyrażają prze-

2 okazji święta Wszystkich 
wszystf i t e \ V 7

r " 1 J a w ł o s k a w dniu tym nie 
j ^ ' a żadnych większych ope-

° l Hr l 0M 8 ! ! facie Pó łnocnym ^ 
idi'( i , ; c d , . i ' g ' 

według informacji ze źródeł angielskich iniej tego frontu o c z f i w a n a je^t 
OFENZYWA W L U » J \ A i francuskich ulewne deszcze tamują ope 

13 szpiegów przywieziono do Harraru 
N e g u s już w p r z y s z ł y m t y g o d n i u j e d z i e na f r o n t 

an-iaca inodl̂ i , U S "'formacyj zc źródeł . 
'ańskim" !J w i a w n i ł o s i e d a l s z e " i tensyw 
u , a dus!i S!°^anie

 d 0 Przyszłej o f e n z y w y 
n niezna«f N V ! a d V askierów i lotników. 

fa niesla^ k a c h

n ' e m i e c k i e notowały pogłoski 
" z e s i ^ C a Północ od Makalle, dono-

I * e strony włoskiej biorą w nich 
. ,o nnlsklt" nałrCZ«",e

 siJy zbrojne i czołgi. 
L r S ' i a f i l i t a m Podobno na bardzo 

5 0 1 nicV Ł e
 s t , ' ° " y abisyńczyków, któ-

2 1 , 1 To ! ą s i l " ' e ufortyiikowane po-
:aYtóf»łfoV?nie ź r ó d i a niemieckie noto-

Addis Abeba, 1 listopadpa. 
(PAT) Przywieziono dziś do Har

raru z Gorrahei zakutego w kajdany 
Alimeda Hassi, wodza jednego ze szcze 
pów somalijskich a wraz z nim 12 so-
maiisów. Wszyscy oni oskarżeni są u 
szpiegostwo na rzecz Wioch i mają być 
straceni. W maju r. b. Aluned Hassi był 
odznaczony przez cesarza. 

Do Addis Abcby przyprowadzone 
dziś Z rejonu Dolo wiocha Sergio Cle-
niente. Jest to dezerter z armii wios-

zy, 
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:h wszv s 

"ÓP. 

Ben 
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MAKALLE PRZEZ WLO 
CHÓW Mo. 

-^.zwracają uwagę, że o zdo 

i p o d z i^";K'c i r a " o . 
Odefnioś2lderici angielscy spowodu tej 

Król włoski o wojnie abisyńskiej 
W ł o c h y żądają s w o b o d n e g o o d d e c h u 

wiadowcze włoskie nad linjami abisyń-
skiemi na odcinku Dolo, gdzie abisyń
czycy strącili nawet 1 samolot i nad do-
iną rzeki Webbi Szebeli. Według wia

domości z Addis Abcby Ras Destu znaj
duje się w pobliżu tej rzeki i zagraża le
wemu skrzydłu włochów, opartemu o 
Dolo. Główne oddziały wojsk Rasa De
stu nie mają kontaktu z Włochami, toczą 
się tylko potyczki nad rzeką i na polud-
nio-zachód od Gorrahei. 

Pomiędzy Gerlogubi a Ual-Ual w Uar 
iczy- :Darre gen. Graziani kazał wysiedlić ca-
I3c S-;łą ludność, aby uniknąć starć z koczują-

Dzlennikarze zagratrezni nrzygoto |Cymi tam na pastwiskach somalisami z 
również do wyjazdu na iróńt, Somali Brytyjskiego. 

Rząd abisyński ogłosił dzis katego
ryczne zaprzeczenie wiadomości o tem, 
że przed paru dniami w walkach pod Ual 
Ual polec miało jakoby 400 abisyńczy
k ó w i wśród nich dedzjak Mikael. 

iiicj, Którego zatrudniono tu lako me
chanika. 

Cesarz Hailc Sclassic w niedzielę 
wyda bar.kiet na cześć ciała dyploma
tycznego z okazji 5-ej rocznicy koro
nacji. Prawdopodobnie po tej uroczy-j 
stości cesarz wyruszy na front i-> r 

sic. 
wuja się . 
otrzymując w tym celu osobne legity 
macje w dwu językach — jednym z cu 
dzoziemskich i amharydzklm. 

L i s t e m znaczeniu tego słowa 
li* bVć mowy, bo Makalle Jest od Ewakuowane. 

"godniej części frontu pólnocne-
'^anakil Włosi założyli w odleg-

vK|m. od granicy nową bazę lot-
igh.era, z k-tórei,,d©kon5WUJą 
\Viądów. 

Rzym, 1 listopada. 
(PAT) Dziś w nowej auli uniwersy

tetu rzymskiego, którego inauguracji do 
konał wczoraj Mussolini odbyła się uro-
roczystość wręczenia królowi Włoch 
Wiktorowi Emanuelowi doktoratu filo
zofii honoris causa. 

Po mowie rektora zabrał głos król. 
Na wstępie podziękował on za tytuł nau
kowy nadany mu przez „miasto wie
dzy, które rozpoczyna swą działalność 
pod najlepszemi auspicjami" w obecno
ści miarodajnych i kompetentnych przed 
stawicieli kultury światowej. 

Rząd mój — mówił król — ofiarowu-
fjySttCź^MJyiUi .sie^WłoChdm i-cudzoziem-

cpią tę, nową siedzibę, pragnął dokonać 
aktu wfary we współpracę umysłową, 
oraz w suwerenność ducha stanowiące
go rękojmię wzajemnego zrozumienia i 

* 

)łdu W 
acje spo 
ł głuchy 
:zęły deli 
:hylając 
mu z%, 
ystkie m organ* 
ublicznf*; 
ziela i»4? 

;atni 
jaśniały.,5 

ików,1 S o S ^ l ^ 
O" |N tVh. i 

^lef t f iwych" wrażeń" teaTrainych 
irn */n w łpi S7ttice 

ivione P c l " ^i w

1

l v'i'iV P 0 l e d l a f a n t a z i i reżyserskiej, 
l ę . 
^ezma 1 1 

stwoW_vc" 

r szefem s j n oraz//1 i ści w :dnym.l'r' 
ni W O J S 

ich, do s ' " ^ « . d o 

aktor JAROSY, znakomity 
"Wi: Inscenizacja „Snu Nocy 

D rof- Reinhardta 25 lat temu była 
ia-

żc w tej sztuce jest 

licznością pozbawioną znaczenia, że ta 
twierdza myśli otworzy swoje sale po
święcone poważnym i szlachentym stu-
djom w chwili, gdy kraj mój zaangażo
wany jest w wydarzeniach, nakazanych 
mu przez najwyższą konieczność życio
wą -i bezpieczeństwo oraz wymogi przy 
szłośći. W każdej godzinie swych chlub
nych dziejów Rzym spełniał swoją mi
sie cywilizacyjną. Dziś Włochy ida tą 
samą drogą, Zjednoczone bardziej niż 
kiedykolwiek w samorzutnym wysiłku 
wiary i woli, Włochy nie pragną nicze
go innego, jak tylko swobodnego odde
chu., Włochy pragną pracować i poświę
cić sWoje siły na rzecz wspólnych idea
łów, które stanowią uświęcone dziedzic
two-.cywilizowanej ludzkości. Niechaj 
światli przedstawiciele myśli i wiedzy 
międzynarodowej powtórzą swoim 

: nadziei o-

Rzym, 1 'i sto Da ci a. 
(PAT) Minister prasy i pr-pagandy 

(•głusza następujący komunikat Nr. ;34: 
General de Bono telegrafuje p rzy^ód-
:y i starszyzna rejonów nie okupowa
nych, w dalszym ciągu przybywają d j 
włoskich władz wojskowych dla złoże 
nia hołdu. 

Uzbrojone oddziały z prowincji Ti
gre, które poddały się władzom włos-
kim, wstępują dobrowolnie «:a służbę 
włoską. Zostały one szybko zorganizo
wane i pilnują porządku w rej.mach 
Scive i Medebai Tabor w Tigre zachód 
niem. 

P A B l ^ C ^ P ^ R M ^ P K O W A L i K l ' ' WARSZAWA 

Podatek urzędniczy będzie w miarę 
- * . * _ • _ J 

•t; «niiji,"lerunku daje o wiele więcej moż 
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UrzĘdnicy u premiera Koficiatkowskfego 
Najniższe grupy pracowników państwowych mają byc zwolnione 

od nowego podatku 
możności likwidowany 

w szczególności średnich i niższych grup 
i dlatego rząd przy ustalaniu norm pjp 
datku będzie kierował się przedewszyst 
kiem chęcią sprawiedliwego rozłożenia 
tego podatku w zależności od wysoko
ści uposażeń. Pan premier z całym na
ciskiem zaznaczył, że dołoży wszelkich 
starań, by najniższe grupy uposażeń by
ły zwolnione od podatków, a jeśli to jed
nak w całości będzie niemożliwe, to har
monijka progresji będzie tak rozciągnię
ta, by najniżej uposażone grupy zostały 
obciążone minimalnie. Pan premjer przy 
rzekł delegacji, że przed podjęciem osta
tecznej decyzji sprawa ta będzie pod
dana głębokiemu rozważeniu. 

Audjencja została zakończona gorą
cym apelem Pana Premjera do ogółu 
pracowników państwowych o rzetelną 
ich pracę w zakresie podejmowanej przez 
rząd akcji oszczędności w gospodarce 
groszem publicznym, oraz zapewnieniem 
że nakładany obecnie 

-PODATEK BĘDZIE W MIARĘ POPRA
WY SYTUACJI GOSPODARCZEJ ZLIK 

to wielki dramat erotyczny, którego akcja toczy WIDOWANY STOPNIOWO poczynając 
się w środowisku dotychczas na ekranie niewi- | i a s „ j . i c 7 f l j a r „ n v n n n c i W t n r » v f j p m 
dzianem N A J W I Ę K S Z Y S U K C E S A M E R Y K A N - ' " H i n s z e j 8rupy uposazen, przyczem 
S K I E J K I N E M A T O ( J R A F J I O S T A T N I C H L A T ! 'dążeniem rządu będzie tak przeprowadzić 

już wkrótce!!! joszczędności budżetowe, by okres ob-
w roli głównej C L A U D E T T E COLggRJ- { ciążauia pracowników państwowych 

• • • ^ I trwał możliwie krótko. 
Gościnne występy znakomitej artystki j Jednocześnie pan premjer ujawnił 

D I N Y H A L P I L R L N : p r z e k o n a n i e ' ż e c a ' y ' s z c r e K zarządzeń, 
' ' - imających na celh obniżenie kosztów 

utrzymania, a przedewszystkiem obniż
ka komornego da pewne wyrównanie 
tych obciążeń. 

Warszawa, 1 listopada 
(Pat) — W dniu 31 października r. b. 

delegacja reprezentacji zawodowej pra
cowników państwowych w osobach pp. 
Franciszka Sienkiewicza, Piotra Nowa
kowskiego i Tadeusza Domańskiego zo
stała przyjęta na dłuższej audiencji przez 
pana premjera Marjana Zyndrama-Koś-
ciałkowskiego. 

Delegacja przedstawiła panu premjc-
rowi obecny ciężki stan materjalny pra
cowników państwowych i emerytów o-
raz niepokój, jaki zapowiedź obniżki upo 
sążeń wśród nich wywołała, prosząc pa
na premjera o poddanie rewizji stano
wiska rządu odnośnie wprowadzenia po
datku nadzwyczajnego od uposażeń pra
cowników państwowych. 

Wiara wśród pracowników państwo] 
i wych w skuteczność i celowość tego ro-

dzaju oszczędności — oświadczyła d e 
legacja, została po wieloletniem doświad 
czeniu poważnie zachwiana, gdyż kil
kakrotne obniżki uposażeń, czynione pod 
hasłem zrównoważenia budżetu nie dały 
pozytywnych rezultatów. 

Pan premjer oświadczył delegacji, że 
jego zasadniczy stosunek do obniżki upo
sażeń jest zdecydowanie negatywny i, że 
decyzja wprowadzenia podatku nadzwy
czajnego od uposażeń pracowniczych zo
stała powzięta przez rząd po glębokiem 
rozważeniu sytuacji finansowej państwa, 
jako jedyna możliwa droga do zrówno
ważenia budżetu i utrzymania stałości 
waluty, a temsamem realnej wartości 
płac pracowników. 

Pan premjer podkreślił, że zdaje so
bie bardzo dokładnie sprawę z obecne
go położenia pracowników państwowych 

T e a t r 

tel. 112-25. 

oraz jej partnera SEMA BR0NECK1EG0. \ 
Dziś o godz. 4.30 pp. i o 9.15 wiecz. wspaniała 

sztuka życiowa U t. 
NIELEGALNA ŻONA 

Sala mocno ogrzana. 
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D w a z j a z d y n a u k o w e w L o d 
2 0 0 pedjatrów i 100 mikrobiologów obraduje w naszem mi^ ( 

C t w m c i e w m t a w y . o b r a z u j ą c e j o p i e k ą n a d d z i e e f c i e 
Wczoraj, o godzinie 10-ej rano na-; Nie sprzyjały im bowiem wrogie nam zrobienia 

JUL Poi 

stąpiło w gmachu YMĆA w Lodzi uro 
czyste otwarcie dwuch wielkich zjazdów 
naukowych: V zjazdu pedjatrów pol
skich i VI zjazdu mikrobiologów i epi
demiologów polskich. Obydwa zjazdy 
zagaił najstarszy wielkiem, wielki uczo
ny polski, uczeń Pasteura, prof. dr. Odo 
Bujwid, poczem nastąpił wybór prezy
diów obydwu zjazdów. 

Na otwarcie przybyli wiceminister 
opieki społecznej dr. Piestrzyński, wo
jewoda łódzki Aleksander Hauke Nowak 
dowódca OK gen bryg. Langner, pre
zydent miasta płk. Wacław Głazek i sze
reg przedstawicieli władz państwowych. 

v >.;skowych i ramorządowych. 
Przemówienie powitalne wygłosił 

prez. płk. Głazek. 
— Imieniem miasta mam zaszczyt 

powitać obydwa zjazdy naukowe — mó
wił prez. Głazek. — Wyrazić pragnę ra
dość, że tak wielu 

WYBITNYCH PRZEDSTAWICIELI 
NAUKI 

goszczą skromne mury naszego miasta, 
że w tak licznym zespole szermierzy 
nauki i społeczników toczyć się będą 
obrady, mające zdrowie człowieka na 
celu, oświetlające sposoby walki ze 
zdradliwie atakującemi organizm ludzki 
drobnoustrojami, zwłaszcza organizm 
dziecka, najmniej do walki z tymi pod
stępnymi wrogami przygotowany. 

Wspólna troska o losy lecznictwa 
dziecięcego i o rozwój prac, którym ży
cie swe poświęcali i nadal poświęcają 
mikrobiologowie i epidemjologowłe, 

czynniki obcych rządów, niekiedy wręcz j Trapią jeszcze nadal nasze miasta, 
utrudniały i hamowały rozwijającą się a Lódź w szczególności, różne choroby 
inicjatywę społeczną. Brak było nieod-' zakaźne, pomimo wytężonych prac, po-
zownego zrozumienia się wzajemnego ' wołanych do tego czynników. Ja 
i współdziałania czynników społecznych 
i rządu. Nie mieliśmy bowiem własne
go rządu, któryby, jak my, potrzeby na
sze odczuwał i szedł im na rękę. Do-

j piero odzyskanie Niepodległości i wielka 
powaga i nacisk ze strony - Twórcy 
i Wskrzesiciela Państwa na sprawy 
oświaty otworzyły nauce polskiej szer
sze horyzonty, a społeczeństwu pozwo
liły na urządzanie swego domu według 
nieodzownych potrzeb i możliwości. 

Już dziś widzimy na wielu polach 
owoce własnej gospodarki, wysiłki bo
wiem społeczne dały pozytywne wy
niki. 

Jest wszakże jeszcze wiele rzeczy do 

wiek wprawdzie ż roku na rok maleją, 
to jednak na zupełne ich zniknięcie, jak 
to ma miejsce z ospą i durem plamistym, 
zdaje się, będziemy Jeszcze dłuższy czas 
oczekiwać. 

Rozumiemy, że walka z chorobami 
zakaźnemi, która między innemi stano
wić będzie przedmiot obrad Zjazdu Mik-
robioTogów i Epidemiologów Polskich, 
zależna jest od podniesienia dobrobytu 
mas pracujących oraz podniesienia kul
tury tych warstw, do których najłat
wiejszy dostęp mają choroby zakaźne. 
ŁÓDŹ JEST MIASTEM NAJBARDZIEJ 
UPOŚLEDZONEM POD WZGLĘDEM 

SANITARNYM 

Przemówienie p. wojewody Hauke-Nowaka 
Szanowni Państwo. Państwo dziś sami ocenić obiektywnie 
Witając, jako przedstawiciel rządu,! rozmiary i rozwój tych prac, prowadzo-

uczestników dzisiejszego zjazdu pedjat- nych przez różne organizcacfc społecz-
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Warunki te czynią z Łodzi tefO 
ciekawy dla bakteriologów • ™Ą 
logów I dlatego miasto »'$f, «ijl 

wybrane Jako miejsce Ich Vi '^J 
Witając imieniem miasta $ 

Zjazdy, wyrażam gorące i y c \ d ii- t-6.3; 
najowocniejszych 
polskiej nauki pediatrycznej i 
logicznej." , -;;:|t 

rów i zjazdu mikrobiologów, pragnę prze 
dewszystkiem wyrazić swoją szczerą 
radość, że obrady tych zjazdów odby
wać się będą w Łodzi, stolicy wielkiego 
okręgu przemysłowego. 

Pozwoli to bowiem Szanownym Pań
stwu zapoznać się z dodatniemi i ujemne-
mi stronami naszego regjonu, poznać je 
go braki i bolączki, które mimo wysil 

P h Z y i V 1 ° K o b e c n y c n d o wspólnej sali ków społeczeństwa i odpowiednich władz 
obrad, aby podzielić się wynikami swych! nie zostały dotychczas całkowicie usu-
ł l i n 7 n M T R F > N N C U • A~A..-*- I_ # I ~. • X -mozolnych poszukiwań i doświadczeń 
Zagadnienia te, jak zresztą i wiele in
nych zagadnień naukowych i społecz
nych, leżały u nas długie lata odłogiem 

Produkcje muzyczne 
w lokalach 

d z i ś — z a w i e s z o n e 
Zarządzeniem -łódzkich władz admi

nistracyjnych, produkcję muzyczne w 
lokalach rozrywkowych, jak restaura
cjach, kawiarniach, cukierniach, dancin
gach i t. p. są dziś, w sobotę, spowodu 
Dnia Zadusznego zawieszone. 

Zarządzenie to obowiązuje do godzi
ny 12 w nocy dnia dzisiejsezgo. Po pół
nocy orkiestry mogą już w lokalach 
grać. (p). 

Rejestracja rocznika 1915 
Dziś, w sobotę, dnia 2 listopada r, b. do 

powtórnej rejestracji rocznika 1915 w biurze 
wojskowem zarządu miejskiego przy ulicy Piotr 
kowskiel 165 winni się stawić mężczyźni tego 
rocznika a nazwiskach pa litery początkowe premiera w klnie 
A, B, zamieszkali na terenie 5 komisariatu poli- elity: 
cji, i na iitery od A, do J. włącznie z terenu' u—mian—mi 
12 komisariatu policji. 

Na komisję należy zabrać dowód osobisty 
lub metrykę urodzenia wzgl. wyciąg z rejestru 
mieszkańców, wraz z innym dokumentem, 
stwierdzającym tożsamość osoby, oraz zaświad
czenie o pierwszej rejestracji. 

Za niestawienie sie w terminie do rejestracji 
grozi kara do 3 miesięcy aresztu i 3000 złotych 
grzywny, (p). 

D y ż u r y aptek 
(p) Dziś w nocy dyżurują następujące apte : 

ki: J. Koprowskiego (Nowomieiska 15), S. Traw-
kowskiel (Brzezińska 56). M. Rozcnbluma (Śród 
miejska 21). M. Bartoszewskiego (Piotrkowska 
95), H. Skwarczyńskiego (Kątna 54), L. Czyń-
skiego (Rokicińska 53). 

nięte. 
Zbyt wielkie były tu brakł I zanied

bania przedwojenne, nazbyt wielkiemu 
zniszczeniu uległa Łódź i otaczający Ją 
wieniec miast przemysłowych, aby star
czyło czasu i środków na zupełne usu
nięcie tych zaniedbań w trudnych powo
jennych warunkach. 

Mimo to zrobiono nie jedno, a to co 
zostało zrobione już wywiera dodatni 
wpływ ńa zdrowie ludności. 

Gdy w latach 1919 i 1920 umieral
ność ogółu ludności Łodzi wynosiła 26 
i 22 proc. to, zmniejszając się systema
tycznie, w roku 1934 spadla do 11,4 proc. 

Już ta jedna cyfra wskazuje, że in
stynkt samozachowawczy społeczeńst
wa i świadomie zorganizowany wysiłek 
tegoż społeczeństwa może uczynić bar
dzo wiele i ta społeczna strona zasługuje 
w Łodzi na specjalne podkreślenie 
1 ocenę. 

ne na terenie naszego województwa. 
Sądzę, że w ciągu swego trzydniowe

go pobytu w stolicy naszego wojewódz
twa będą mogli Państwo uczynić także 
wiele ciekawych spostrzeżeń, które w 
tem mieście zwanem często miastem 
kontrastów i dysproporcji nasuwają się 
niemal na każdym kroku. Podobne wa
runki istnieją i w innych miastach na
szego okręgu przemysłowego. 

Ze swej strony pragnąłbym zwrócić 
uwagę Państwa na dwa zagadnienia, któ 
re mi się nasunęły przy przeglądaniu 
programu zjazdów. 

W pierwszym wypadku w czasie 
zwiedzania wielkiego zakładu przemysłu 
włókienniczego będą mogli Państwo 
z właściwą Ich wiedzy obiektywnością 
ocenić w Jakich trudnych warunkach hy-
gienicznych i zdrowotnych pracuje więk
sza część ludności naszych miast, to Jest 
robotnik włókienniczy, a przedewszyst
kiem kobleta-matka. 

W drugim wypadku zwiedzenie no
wobudowanych wodociągów łódzkich 
pozwoli zapoznać się Państwu z ogro
mem pracy i wysiłku finansowego, jaki 
wkładają samorządy tego województwa 
w właściwe rozwiązanie zagadnienia 
podniesienia hygieny i zdrowotności lud
ności miejskiej. 

Jaknajgoręcei życzę wszystkim uczest 
nikom obydwu zjazdów owocnej pracy, 

Na wystawie pod nazwą „Opieka i której" ^^'jMM^Fjest^^f^wifS^ 
nad dzieckiem i młodzieżą" będą mogli 1 kość nauki polskiej dla dobra człowieka. 

Bezpośrednio po tem rozP^ICt00' r 

właściwe obrady zjazdów, ^ ^ I W 1 - 8 
łudniem obydwa zjazdy ° r t|fl^yst e» : 

wspólnie. Dopiero po południ" ' r ff»w a n i. «f 

;ta»; 

HT .'.55: r. 

rozłączenie: pediatrzy pozosta "JK*- i l 0 Q 

chu Polskiej YMCA, mlkroblojjpp' 1 « M , 
przenieśli się do sali odczytom IN k - 2 , 1 

kiej Izby Lekarskiej. Mj!|iS»2Cr 
O godzinie 1 po południu ^j^j}1* kobi 

4' 

fc" 
1615, 
Lue 

k 16. 
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l^ołay 

stały przerwane i wszyscy -
się do gmachu Banku Handlom 
Al. Kościuszki 15, gdzie nastaP''j 
cie wys tawy p. n. „Opieka nad o 
i młodzieżą w Łodzi i woje* 
łódzkiem". Na uroczystość W " 
p. wojewoda Hauke-Nowak, 
biskup Włodzimierz "Jasióski-^ 
OK gen. Langner, prez. płk. 0'?> 
rosta dr. Wrona, dyr. inż. W 0 ' 
ks. pastor Dietrich i inni. [„di 

Przemówienie powitalne
 wjr(LdL 

Jagiełło. Zaznaczył on, iż w" J t 
wzięły udział 63 organizacje « 
a w dziale przemysłowym ^ 
przemysłowych i handlowych- m 

Celem Jej Jest zobrazowań^ 
na odcinku pracy społecznej 

OPIEKI NAD DZIECKIEM 1 

DZIEŻA. 
Wystawa ma obudzić czynfl" $ 
sowanie najszerszych mas 
niem. Po przemówieniu o t ^ tj'l 
s tawy dokonał p. wojewoo 1 

Nowak. 

Wkrótce uroczysta R t a l f o 

Arcydzieło wielkich indywidualności: 
Autor: William SZEKSPIR, 
Inscenizacja: Prof. Max REINHARDT. 
Muzyka: Fellx MENDELSOHN. 
Opracowanie muzyczne: 
• Prof. Eryk KORNGOLD (Wiedeń). 
Choreografia: Bronisława NIŻYŃSKA. 
Wytwórnia: „BRACIA WARNER". 

Dodać należy, iż wystaw; 3 A 
specjalny dział poświęcony *Kft 

clęcyin i młodzieńczym Z M A R Ł A ff 
Narodu, Pierwszego MarszaJ 1 ' ,# 
Józeia"Piłsudskiego? Pamiątki V 
zostały komitetowi wystawy v 

Marszałkowa Piłsudską. 
Uczestnicy zjazdu, po obejr^j L 

stawy, wrócili do swych ° b r ' \Vi$ 
przeciągnęły się do wieczora; # 

rem goście obecni byli na p r z e 

w Teatrze Miejskim, poczem »' 
wał ich herbatką prezydent w 
Głazek w salach ,,Grand-Caj e , ' 

Dziś obrady toczyć się » 
szym ciągu. 

K I N O 

CASINO 
P o c z . 1 2 . 2 . 4 . O. 8 , 1 0 
llWIIf l i m łiW 11 BHMMPHPBnK 
K I N O 

EUROPA 
P o c * . 1 2 . 2 . 4 . 8 . 8 . 1 0 

KOMUNIKAT. j « 
Zarząd Okręgu Łódzkiego Zicd"0 $m 

skiej Młodzieży Pracującej „Orle , M L T \ Ą 
wzywa swych członków do bezwzs AI: 

wienia się dnia 3 listopada r. b - . 0

r t l ^ 
w południe na placu Wolności cel* pf'^ 
działu w żywiołowe] 

zakusom czeskim. 
M A N I I 

N a j w e s e l s z a I n a j m e l o d y j n i e j a z a k o m e d j a w i e d e ń s k a 

„ Ą Ą i Muszkieterów" 
S Z o K E S Z A K A L L — O T T O W A L B Ł I R C - F E L I X B R E S S A R T 

— F i l m a m e r y k a ń s k i , p e ł e n d y n a m i k i I n a p i ę c i a ! ! 

„Walczę o życ i e" 
W r. vi P A W E Ł M U N I , bohater filmu „leśtem zhiefricm" 

R I A L T O 
P o c z . o 1 2 - e j 

Dziś o f?odz. 12 i 2 
D W A P O R A N K I 
C E N Y M I E J S C 

Od 
Dziś o godz. iz i 2 
D W A P O R A N K I 
C E N Y M I E J S C 

o d 

> z • 
: A D A 

Z 

11 

Ja
 DZL 

*~ i 

>19.2 

1% 

A H I E L 

2 3 . 0 0 4la 

m 

D z i s I d n i n a s t ę p n y c h 

C Z Ł O W I E K W I L K 
TragHriju z 

.Wróg kobiet' 

- V W 

życia IclcorzO- ' fil"" / 
arcywesoły 7-' 

Ceny na P . I R A N K I <"> 80 



„REPUBLIKA" nr. 302. Sobota, 2 listopada 1935 r. 

M T < * . \ T E A T R MIEJSKI-
J u |ius z 0 * w y» l SPy Juliusza Oslerwy. 

ir(|ow«ni k t o r y wobec olbrzymiej!' 
"«Py d , , ,"«cydował się przedłużyć 

ó d«ii c d z i e w teatrze Miejskim d 
swe 

l""1' 0 0nH " V U " E W TEATRZE miejskim dziś w 
K C»nl . 5 " e i Popoł. i w niedziele, o godz. 

L l i»l«k w' ' 0 * o d z - 8 , 3 0 w i c c z - ° r a z w p o " 
?* Iilnl " , c , z o r e m wspaniała świetnie wysta-
W „ y * 4 Hofmanstahla „Każdy człowiek". 

*«n pow î* ' 0 2odz. 8.30 wiecz. raz jeszcze 
.N» ukn* e n i o w a .Szesnastolatka". 
> wvk Z e n i u p o d reżyserią Wł. Ziembiń-
Ity, .'Dorn& komedja francuska Birabeau i 

"L«urow« wybrzeże". 

L°DZKIE TEATRY POPULARNE, 
I L w sobńł. A i°«rodowa 18). 

iwi .! ' i'1?' 2 b m - 0 « o d z ' 8 4 5 w i e c z - p r e 

• S C n e ' komedii w 3 aktach St- Kicdrzyi 
«lef'» , S c i e o d Jutra" w reżyserii d-r. M. 

TL ! t f i * L E J « - D N > 3 B M - 0 B 0 D > 4 , 1 5 P O P O 1 ' 
• J . J T U " . z ' W a przedstawienia „Szczęście ( 

Zwrot w procesie profesora Meissnera 
B i e g l i stwlerdzWi, ż e ś m i e r ć p r o f . D r a b i k a n i e n a s t ą p i ł a w s k u t e k p o 

r a ż e n i a s e r c a , l e c z p a r a l i ż u o ś r o d k a o d d e c h o w e g o 

Dziś nastąpią przemówienia prokuratora i obrony 
byłby b. powolny, p ro f . 1 " 0 " e - " I V N ? <Li 

.TEATR ROZMAITOŚCI. 
I % | „ I ii*,.2 Przedstawienia o godz. 4 . 3 0 po 

' . .'."•15 wiecz 

,dzl tero/ 

miasta 
:e 
L I K Ó W 

L u d ł »«em 

- o „ 
sztuka p. t. „Nielegalna 

Diny Halpern oraz jej partnera 

Warszawa, 3 listopada 
Wczorajsza rozprawa przeciwko 

prof. Meissnerowi t rwała do godziny 
5-ej nad ranem. 

Składali zeznania biegli, których o-
pinje wypadły przeważnie na korzyść 
prof. Meissnera. Stwierdzili oni, że 
śmierć prof. Drabika nastąpiła nie wsku 
tek porażenia serca, lecz paraliżu dróg 
oddechowych. • 

Opinja biegełgo prof. Glaetzla wy
pada jednak dla oskarżonego niepomyśl
nie. Prof. Meissner podejmuje walkę. 
Wobec twierdzenia prof. biegłego, że nie 
można było decydować się na operację, W a t 5>1C IIU UJJCI av-jv, . / .ani ca. U « J Y ^ .7 -
skoro narośl miała być może charakter brutalną. Podczas operacji doszedł pan 
nowotworu „dobrotliwego" i dalszy roz- 'do wyjęcia kości oczodołowych. Odyby 

Dogram r o z g ł o ś n i ł ódzk ie j 
8 O B o T A L S K I E G O R A D J A -,s».30 -6.33: »• dnia 

Pieśń 

lów . p , f 

-dy t<*2 
ołudnhi , 
mzosta 
Ikroblol", 
iczyto^ 1 

idniu ob;8, 
scy o« e c 

landlo* 
N A S T Ą P I ' , 

i wo 
tość ł«J,p 

D W A K , J 

2 listopada 193S r. 
„Kiedy ranne wstają zo 

G i « r D ' J 1 ! fobudka do gimnastyki. 6 .34-
l („Pf ier i , ; ' l , t y l u - 6 . 5 0 - 7 . 5 0 : Muzyka (płyty), 
^ ' S S RW° I O I * ' 7 , 2 0 : D Z I E N N I K 

epl^"' G l » ^ : 3 1 ! Pobudka 

. *3^. n r 14^"*. i.au. v«,vuum» poranny. 
'Stinn, n d c z y t a n l e progr na dzień bieżący 
?',s*kól I " * Mormacyj! 8 . 0 0 - 8 . 1 0 : Audycja 
Nniisi ~ 1 0 , 1 0 Przerwa. 10.10 — 11.00 
r^ste 2 S A " R a t J v Miejskiej w Warszawie 
N i i a n K

o t w a r c i e Z i a z d u K i e 

równików W y 
?• ii J x b y w a l e l s k i e g o Związku Rezerwi-
'»! o,. - 1 1 5 7 Przerwa. 11.57 — 12.03 
1 - . 1 2 ^ * Warszawy. Hejnał z Krakowa. 

iM v. '5 . — Dziennik południowy, I2.15 — 
' ^ C » C o r ! M a , c i Orkiestry P. R. pod dyr 

4li i? .? ó "yAskiego . 13.25 — 13.30 Chwil 
- K o b i e t . *J3 30 — 14.25 Koncert z płyt 

Mi,, . Przgliid giejdowy łódzki. 14.30— 
N i y k a (Płyty). 15.00 - 15.15 Odczytanie 

l¥iiy. "eKlinego Marii Kruger p. t. „Odwie-
U £ 15.20 Nasz handel morski. 
- -~- I K Przegląd giełdowy warszawski. 

0 0 A u d y c J a religijna z Poznania w 
»?tała n l l ó r u kościelnego pod dyr. Witalisa 

wój choroby 
Meissner pyta: 

— Czy nie jest nakazem naszym, ja
ko chirurgów, usunięcie zła drogą ope
racji, skoro inne sposoby nie dają rezul
tatów? 

Biegły: — Jako chirurg, uważam o-
perację za zło. Wybieram mniejsze zło. 
W wielu wypadkach choroba jest mniej-
szem zjem. 

Osk.: — Czy zabieg ten tak jest cięż
ki, że stosować go można tylko przy 
schorzeniach beznadziejnych? 

Biegły: — Wycięcie szczęki uwa
żam za operację najcięższą i najbardziej 

i t 

nr. 
W niedziele, dn. 3 b. m. o godz. 12 w poł. w synagodze Domu Sierot (Północna 
38) odbędzie się nabożeństwo żałobne za . 

B . P . 

NAJDOWA 
na które zaprasza rodzinę, krewnych I znajomych 

Z A R Z Ą D 

3Wan. enoru kościelnego pod dyr. Witalisa 
Sitfski. , - E { K V I 6 U P t

r z V "panach Feliks Nowowiejski. 
CiW.M .i - i • Lekcja jeżyka francuskiego — lekr 

• W O I F V 1 x i e n R o ^ u i " y - . nim) 
liz- W • ,> 16-30 Koncert kameralny ziconsYrwafo-

. M I I I ((.^ ^rs^.awskiego. Wykonawcy: Mer-
,a\0Vl S a ^ a r s " w s k i e g o . " " Wykonawcy: Mer* 

M C W>! ,;.' ,a i rembi-.ii - Kazuro (klawesyn) i Mie 
• & n J I \ > 45W fąltówka). 
zacle tfjf^eł,; techmezn. _ omówi red 

1 7 , 0 0 Cala Polski śpiewa — audycję po 
Br. Rutkowski, 

ożeństwo z Ostrej Bramy w 

18.00 Miasta l miasteczku" — „Naj 
Nada t c h m l a s t P ° l s k ! c h — Sosnowiec' 
jtr , v a — wygłosi Halina Mamelokowa 

Rajowie). 

vym r* J o r a J 7 : 0 0 ^ala Pol 
DWyclj- ^ i ^ ^ a d z i pro,. Br 

K I E M I ™ ^ 1 8 - 0 0 

:zynnf \a 
as t e l l l 5 ; 

u o t ^ f y 
jewoa 3 

4!* 

: marłef ff 

miatki 
stawy p f 

:h obr'l!jvij 
;czora: 
a P r z e ' s > 
)czem VM 

się b«d a 

a ri'8-30 Teatr Wyobraźni: Słuchowisko 
'lenif p - 1 • • N l "' c k " P/e F - Q o e , 1 : i ( w z n 0 

"">, , a "~ tr. ze Lwowa). 
Ilî tof Przegląd wydawnictw — omówi 
'•<0 r Henryk Mościcki. 

Po długich i ciężkich cierpieniach zmarła dn. 1 listopada r. b. 

b . p . IAJNIA G I N S B E R G O W A 
Z SZAJÓW 

Wyprowadzenie zwłok z domu przedpogrzebowego nastąpi jutro, w niedzielę, 
d. 3 b. m. o g. 12 w południe, o czem zawiadamiają pozostali w nieutulonym żalu 

MĄŻ l RODZINA. 
Uprzasza się o nieskladanie kondolencjl. 

„Świ?fQ Umarłych" w MM 
ż o ł n i e r z o m i pol i t 

^ i i J" »k moscicKi. 
IL.^ Dmi 5. Poeadanka P. W. „11 listopada" 

S 10 ' , A

A l e k s a n d e r Kappera. 
•iJłMn. / ° . A r l e i Pleśni w wyk. Teodora Sza 
' • ' ° > 2 > l y t y ) . 

''jn'*Pnv ^••Powiedź programu na dzień na-

K K 
ne. 

ilno. 
!}.<n"l9.4o. w / 0 n f e r t r « k l n r a o w y ' , , , 
IKM950 "'adomoścl sportowe lokaln 

2o'NNI ^ i a d o m o ś c i sportowe ogóln 
£ Pogadanka aktualna. 

' o | ] , P
4 5 Koncert solistów. Wykonawcy: 

idi-Ada^^bcewIczowa — fortepian i Zofja 
^

2

0 5 5
k a

r T wiolonczel 
S F

L E

« N I K wiec wieczorny. 
21 i D b r a

z k | z Polski współczesnej. 
Audycja 

.festaefi 

'TJA dla Polaków zagranicą 
4 2 2 ^ n \ ^ a r i i Konopnickiej. 
Warna'^,."Widma" sceny liryczne do słów 
«°niu^LI c k ' e w i c z a z muzyką Stanisława 

^ k 1 . Wykonawcy: Orkiestra P. R . 
Ln|ela « , ""ieczysława Mierzejewskiego, 

d " ! . JFł°W8ki # P M * a (sopran). Kazimierz Cze 
Z j c d n " 1 1 ^ ^.5 0

8 k i (baj) ( b a r y t o n > . Aleksander Michałow 

2 3 ; ° ° ^ ? ^ A 2 Y K A (Płyty)- W przerwie o g. 
*"* kn^. 0 5 : Wiedomości meteorologiczne 

K 0 m "nikacj i lotniczej. 

ZAGRANICZNE. 
^ M J Q A R t ' M u z y k a taneczna. 

Mil WAIPRG \ „ W e s ° I y program dwugodzinny. 
0 1 1 l i S ^ E S Z T W « s o | y wieczór. 
O I B H A . tt^kW 'iPncort ork. operowej. 
S I " \j;p$)?h**- Wanderer" — kantata 

Ą A ^ Y U T Y „ * T E C Z 6 R R A D J ° W Y -
E w l E Ć M " z y k a ludowa. 

Wesoły program radiowy. 

Łódź obenodziła wczoraj uroczy-
ś.ie Święto Utnarlych, Już z s e m : ^ 
rana i;amwale, jadące w stronę cme!i-
larzy przepełnione były pasażerami,, u-
dającemi się na groby. Dyrekcja K..l!.Ł. 
przewidując natłok na tramwajach 
zwiększyła znacznie tabor tramwajo
wy. Co 2 minuty kursowały w stronę 
cmentarzy 3-wagonowe pociągi tram
wajowe. 

Również ulice Cmentarna i Ogrodo
wa, wiodące na s tary cmentarz kato
licki przepełnione były w ciągu dnia 
tłumami ludności, udającemi sie na gro 
by. To też specjalne kadry policji nie 
mało miały pracy przy regulowaniu ru 
chu pieszego i pojazdów na ulicach wio 
dących na cmentarze. 

O godzinie 6 wieczorem na mogi
łach poległych policjantów na cmenta
rzu katolickim przy ui. Ogrodowej ze
brały się oddziały policyjne ze wszyst
kich komisariatów. O godz. 6.30 przy
byli przedstawiciele władz z wojewodą 
Hauke-Nowakiem, prezydentem miasta 
płk. Głazkiem, starostą dr. Wroną, ko
mendantem wojewódzkiej policji dr. 
Torwińskim i komendatem policji na 
miasto Łódź podinspektorem Niedziel
skim na czele. Zebrani oddali hołd zmar 
łym policjantom. W czasie uroczysto
ści orkiestra policyjna odegrała szereg 
utworów religijnych. 

Odbyły się też wczoraj wojskowe 
uroczystości żałobne na cmentarzu gar 
nizonowym na Dołach, gdzie uczczono 
pamięć poległych w walkach o Niepod 
ległość. W uroczystości wzięli udział: 
kurs podchorążych X dywizji piechoty, 
jako kompanja chorągwiana wraz z or 

pan szukał dalej, coby z chorego pozo
stało? 

Adw. Brokman: — Czy każda ope
racja jest ryzykiem? 

Biegły: — Nawet manicure. Jeżeli 
chodzi o to ryzyko, to mógłbym zadać 
każdemu choremu następujące pytanie: 
czy chce pan iść pod nóż, czy żyć z cho
robą cale lata, chociaż choroba będzie 
czyniła postępy? 

Adw." Brokman: — A jeżeli pacjent 
jednak wybierze operację? 

Biegły: — Nie wiemy, coby powie
dział prof. Drabik, gdyby wiedział, jak 
wielkie ponosi -ryzyko. 

Adw.: — Czy pan wie, że prof. Dra
bik powiedział prof. Meissnerowi w 4 
oczy, iż zamierza skończyć ze sobą, je
żeli się nie wyleczy? 

Biegły: — To było powiedziane w 4 
oczy... Nie wiemy, czy prof. Meissner 
powtórzył tak, jak było. 

Adw.: — Czy decyzję prof. Meissne
ra dokonania operacji w tym stanie fak
tycznym należy uważać za odosobnioną 
w świecie lekarskim? 

Biegły: — Operacja przy ostitis fi-
brosa nie jest błędem w sztuce lekar
skiej. Ale trzeba było porównać skutki 
samej choroby ze skutkami operacji. 
Pacjent po resekcji szczęk traci możność 
normalnego oddychania i jedzenia, na 

; długie miesiące. Człowiek jest pozba
wiony twarzy... Ropa wypełnia mu o-
twory oddechowe. 

Dr. Szper, który skplei składa swą 
jOpinję, uważa, iż po operacji takiej czlo-
iwiek nie mógłby żyć, maiąc utrudnienia 
| w możności pobierania pokarmów 1 mo
wy. 

| Dr. Szper wszakże nie może odmó-
i wić prof. Meissnerowi jego zasług jako 
wybitnego chirurga. 

— Znam robotę prof. Meissnera — 
mówi- eklj5tert. WidzlatenTTStrj ójTeracje. 

Następnie zabiera, głos dziekan wy
działu lekarskiego Uniw. Józefa Piłsud
skiego prof. Orłowski. 

Jego opinja jest zdecydowanie ko
rzystna dla prof. Meissnera. 

Prof. Orłowski wręcz stwierdza, że 
śmierć ś. p. Drabika nastąpiła nie wsku
tek porażenia serca, lecz wskutek pora-

kiestrą, a następnie delegacje 28 p 
Strzelców Kam, 31 p. Strz. Kan., 10 p ^ ł . ™ , ^ 
a.l. i 4 p.a.c. Delegacje oddziałów sta- Uenia ośrodka o u echowego, 
cónujących w Łodzi z pocztami i wieft - D atfego też - mówi ekspert 
S u d a ł y się na cmentarz. Wieńce.by wszystkie: zeznania obracające się doko 
ly zaopatrzone w szarfy o barwach da l i a serca były dla mnie nieistotne. 
* J 

nej broni. Oddziały P . W., związku in 
walidów i innych pokrewnych organi
zacyj zaopatrzyły wieńce we wstęgi 
koloru służby. 

Organizacje wojskowe zebrały się 
0 godz. 12.45 na ulicy Jerzego, a na
stępnie pomaszerowały ulicami 11 Listo 
pada, Placem Wolności. Nowomiejską 
1 Brzezińską na cmentarz garnizonowy 
na Dolach, dokąd przybyli przedstawi
ciele władz wojskowych z dowódcą O. 
K. IV gen. Langnerem na czele. 

Na cmentarzu duchowieństwo z dzie 
kanem D.O.K. IV ks. Suchcickim na cze 
le odprawiło modły, zaś chóry wojsko
we wykonały pienia żałobne. Dowódcą 
ceremonji i całego pochodu delegacyj i 
oddziałów wojskowych był ppłk. We
ry ński. 

Pozatem w ciągu dnia odbyły się u-
roczystości żałobne na grobach poleg
łych w roku 1905 na Polesiu Konstan-
tynewskiem oraz akademie żałobne w} 

zawodo-

Porażenie ośrodka oddechowego jest 
wynikiem działania środka nasenn<> .<>, 
którego wybór należy do chirurga. 

Prokurator Missuna ma więc znów 
pytania dla prof. Glatzla, który stwier
dzić musi, że chirurg nie może przewi
dzieć działania środka usypiającego, a 
więc przy jego stosowaniu musi się 
wprawdzie kierować doświadczeniem i 
okolicznościami związanemi z przypad
kiem, to jed t ik za wybór środka nie po
nosi odpowiedzialności. 

Korzystną opinje dla prof. Meissnera 
składa też docent dr. płk. Zawadowski, 
rentgenolog. 

Stwierdza on, że prof. Meissner z 
punktu widzenia rentgenologicznego żad 
nego zaniedbania nie popełnił. 

Prok.: Ale czy mógł poprzestać na 
jednej fotografii tylko? 

Biegły: Ja dókonywuie zazwyczaj 
jednej, chyba że chodzi mi o publika
cję naukową specjalnego wypadku. 

Prok.: A czyż ten wypadek nie nale-
organizacjach społecznych, zawodo- z v do s n e c i a h u - , 
wych, gospodarczych i t. p / V T . f c h ale <ako chirurgowi 

W godzinach popołudniowych i przed j e d n o zdjęcie wystarczyło 
wieczornych zwiedzanie grobów na . Prok- A i akn kWnumiŁ- f t«,t i - i i „ ; n 
cmentarzach przez ludność osiągnęło c z ł o n k o w i nauki? z tego p m k t u ^ ' 
swój punkt kulminacyjny. Na niebie za dzenia? 
jaśniały łuny tysięcznych świec i zni - 1 

czów, ustawionych na grobach cmen
tarnych. O godz.- 9.30 wiecz.. cmentarze 
zostały zamknięte. 

Od 8 

* GjRAND-KINO P I E K Ł O 
V l n > R Z E N I E PREMJERYl H 9 I • • ^ • " • i 

a r cydzieto filmów© 

C fi 

Dr. Zawadowski uśmiecha się i ure 
daje odpowiedzi. 

Po tej opinji przy pulpicie ś w i a d l d w 
stanął jeszcze prof. Leśniewski. 

| Dziś nastąpią przemówienia S T R O N . 

osnute na tie nieśmiertelnego utworu Dantego. 
Wykonawcy: CLAIRE TREVOR, 

SPENCER TRĄCY. 
Dziś i mtro pocz. o g. 12-ej 
PORANKI OD 80 GR. 



P o r a ż k a b o k s e r ó w p o l s k i c h w B e r l i n i f 
Berlin zwycięża Warszawą 12:4—Czortek 

R F R I I M 1 « l e ł « « - ^ - . . . . . ( T e l e ? E 5 S V { 1 1 S t 0 p a d a - P « e w a g ę ma bardziej wytrzymały nie-

• - — ** n j n v i a i YT a i u n t y 
Rzeszy b. duże zainteresowanie. Widów 
nia Sportpałastu była prawie zapełnio
na. Meczowi przyglądało się b. liczna 
kolonja polska, . która przez cały czas 
walk dopingowała zawodników polskich. 
Obecny był również generalny konsul 
Rzplitej oraz członkowie ambasady pol
skiej. Mecz zakończył się niestety wy
soką przegraną drużyny stołecznej w 
stosunku 4:12. Wynik ten nic można 
Jednak uważać za właściwy miernik sił, 
bowiem w wadze musze] i piórkowej 
skrzywdzili sędziowie naszych zawod
ników. Rothoic miał wygraną walkę z 
Brussem, otrzymał Jednak dwa napom
nienia, mimo iż należało mu się tylko 
Jedno i to zadecydowało o remisie. 

Skandaliczne było również orzecze
nie walki w wadze piórkowej. Kozłow
ski wygrał z Volkerem, a Już w najgor
szym wypadku zasłużył na remis, jed
nakże zwycięstwo przyznano niemcowl. 

W drużynie stołecznej najlepiej wy
padł Czortek, który stoczył z Weinhol-
dcm najpiękniejszą walkę wieczoru. Za
wiódł nieco Polus, który nie wrócił Jesz
cze do swej dawnej formy. 

W wagach cięższych bokserzy sto
łeczni znacznia ustępowali niemcom. 
Jedynie Janczak i Doroba trzymali się 
dzielnie, nie byli jednak w stanie wobec 
przewagi przeciwników osiągnąć lep
szych wyników. W zespole niemieckim 
najlepszym zawodnikiem był Campe. 
Dobrą formę wykazali również Horne-
roan i Kyfus. 

Zaznaczyć należy, że nlemcy prze
prowadzili niemal w ostatnie] chwili kil
ka zmian w drużynie. 

Przebieg meczu był następujący: 
WAGA MUSZA: Rothoic w walce z 

BRUSSEM Jest w pierwszej rundzie nie 
wyraźny. Dopiero w druglem starciu 
dochodzi Rothoic coraz częściej do gło
su, kóntruje ładnie, trafiając często prze
ciwnika, który idzie nawet w pewnej 
chwili na deski. Rundę tę wy*grywa wy
soko Rothoic. % 

W trzecie] rundzie zaznacza się w 
dalszym ciągu przewaga Rotholca, któ
ry Jednak otrzymuje dwa napomnienia 
co w dużej mierze wpływa na wynik re
misowy ogłoszony przez sędziów. 

WAGA"KOGUCIA: CZORTEK był w 
walce z WEINHOLDEM panem sytuacji 
przez wszystkie rundy. Niezwykle w y 
trzymały Weinhold z trudem wytrzy
muje do końca. W trzecie] rundzie za
poznaje się niemlec z deskami i gong ra
tuje go od k. o. Wygrał wysoko na punk 
ty Czortek. 

WAGA PIÓRKOWA: Przeciwnikiem 
KOZŁOWSKIEGO jest VbLKER. Koz
łowski przeważa przez dwie rundy 1 do-
plero w ostatnlem starciu nieznaczna 

WAGA LEKKA: POLUS - ARENZ. 
Bardzo wysoki poziom walki. Wszyst
kie rundy są niemal zupełnie równe i 
walka kończy sie remisowo. 

WAGA PÓLSREDNIA: JANCZAK 
ustępuje znacznie najlepszemu pięścią 

jedyne zwycięstwo 
WAGA ŚREDNIA: KARPIŃSKI gó- Kolonja polska przyjęła 

ruje fizycznie nad dobrym technicznie długo • w u j u | / u i j n o p i / , y j l , ! " ••' . "H-ćl fi 
J nlemllknącemi gwizdami- u . Nzentati 

S ^ 1 _ A N E I N : .Ruchllwszy niemlec ma | WAGA CIĘŻKA: MIZERSKI £ 7 C C P " . . . . . . u i v u u w w m a i Y » t t U A V I I , Z . I V A : M I Z E K ^ 1 * ' .',|()'L ,V" ,me 
nieznaczną przewagę przez trzy starcia, słabo zwłaszcza w trzeciej run° dżinach' i 
Karpiński walczy blado, przegrywając I " * — • ' 
zasłużenie na punkty. 

WAGA PÓŁCIĘŻKA: Szybszy i lep
szy technicznie Tabbert przeważa nie
znacznie przez trzy starcia. W ostatniej 

HNj .w | . g«Himi p r a w i ą - • rundzie zdobywa się DOROBA na wy-
rzowi niemieckiemu, Campemu, mimo to slłek, trafiając często niemca, jednakże podejmował pięściarzy stołeczny^ | |t>r e m b a 

odgryza się często, walcząc niezwykle werdykt sędziowski wypadł przychylnie kiet—• D — — * - ' 
ambitnie. Wysoko na punkty wygrywa dla niemca, którego ogłoszono zwycięż- ski. 

......•"ii 

oiauu / . w i i t s / u / a w trzeciej , n . r -
której lepszy technicznie Ky»f6

c i J*ie odnin 
wyraźną przewagę, wygry^ 8 1" . s M e m n 

p u n k l y * i . i i e r f \ii 
Sędziowali w ringu na * , N , V W h . w drui, 

miecSchróder 1 polak PasturczaK- ^ ] W a | c . 
tował holender Bergsirom. Po z*\ $ P» wybjij 
podejmował pięściarzy stołecznvc 
kietein Brandeburski Związek 

w; 

W® 
te 

te 'lad l a%a n 

u u B i y z ; a &ię często, walcząc niezwykle i werdykt sędziowski wypadł przychylnie kietem Brandeburski Zwiąże* I |2 PU nktj 
ambitnie. Wysoko na punkty wygrywaj dla niemca, którego ogłoszono zwycięż- ski. J PlJłcleka\ 
Campe. cą. f* 

Ruch zwycięża Fortuną 1:0 (0:%7* 
Mistrz ligi rewanżuje się za porażkę w Dreźnie 

Diisseldorf, l listopada. 
-* B 

Dusseldorf, 1 listopada. 'Meczowi przyglądał się również gene-
(Tel. własny). Drugi mecz Ruchu w ralny konsul Rzplltej dr. Zawadowski. 

Niemczech przyniósł piłkarzom polskim W pierwszej części meczu znaczną 
wspaniały sukces w postaci zasłużone- przewagę ma Fortuna, lecz Ruch zasto 
go zwycięstwa nad Jedną z najlepszychi sowawszy mądrą taktykę deienzywną 
drużyn niemieckich Fortuna. Zwycię-! odpiera wszystkie ataki przeciwnika, 
stwo dzisiejsze całkowicie rehabilituje; Inicjując od czasu do czasu przeboje, 
piłkarzy polskich I dowodzi raz jesz-1 Bohaterem zawodów Jest w tym okre-

- " " — « WM^« » UŁ 
cze iak dużą rolę odegrał w meczu w 
Dreźnie sędzia, który w sposób najzu
pełniej wyraźny skrzywdził piłkarzy 
śląskich. 

Mecz w Dusseldorfie wywołał duże 
zainteresowanie, gromadząc na boisku 

sie bramkarz Ruchu Tatuś, który obro
nił szereg niebezpiecznych strzałów. 

Po przerwie obraz gry zmienia się. 
Stroną atakującą jest teraz Ruch, któ
ry kombinując ładnie w polu podchodzi 
coraz częściej pod bramkę drużyny me 

ne ręce .roboty, broniąc sie tof\t$ 
wie, jednakże w 29-ej min. \(i 
wreszcie Peterkowl ładnym s t r 

uzyskać bramkę. „.{f 
Od tej chwil gra zaostrza sie » * 

nie. Niemcy dążą za wszelka cen 
wyrównania. Tatuś zostaje koni'11: 

ny, wraca jednak na boisko no ! p 
minutach. Kontuzji ulegst równic 
rariski, którego zastępuje Wadas-

Mimo wysiłków drużyny fl|e£ 
kie] wynik meczu nie ulega zim 8 1 1

 e:i 
Sędziował b. dobrze p. Fllz , , , e,»[ 

Wieczorem odbył się bankiet * 
nach konsulatu. 

rad 

— v " t u n u r i y ma teraz pet- nach konsulatu. 

Łódź zwycięża Lublin 11-5 
W t ! S 1 * * * " * - w y c i ę z a i ą przez *,<>; ' 

S F E R 

Lublin, 1 listopada. (Tel. wł.)i 
Z okazji „Dnia PZB" rozegrany zo

stał w dniu dzisiejszym w Lublinie 
międzymiastowy mecz pięściarski Łódź 
—Lublin. Spotkanie wywołało w sfe
rach sportowych Lublina olbrzymie za 

Największe zainteresowanie budził 
występ chluby pięściarstwa polskiego 
Chmielewskiego, który zademonstro
wał najwyższy poziom boksu, zbierając 
zasłużone oklaski. 

Pięściarze lubelscy naogół zawiedli, i niov,iai^,c m u c i s c y naogot zawiedli, 
interesowanie, o czem świadczy rekor-1 trzymając się dzielnie jedynie w pierw 
dt)wa ilość widzów, która przyglądała |s::ych walkach. Lublin prowadził już 
się meczowi. 5:1 jednakże wszystkie następne walki 

Pomorze—Lwów 10:6 
Z a s ł u ż o n e z w y c i ę s t w o p i ę ś c i a r z y p o m o r s k i c h 

¥ * . . . . 

Orzełowna przenosi się 
do Warszawy 

Katowice, 1 listopada 
Znana lekkoatletka śląska 'Orzelówna (Sta

dion — Chorzów) rekordzistka Polski w skoku 
wzwyż przeniosła się do Warszawy, zasilając 
sekcję lekkoatletyczną Warszawianki. 

Przez pozyskanie Orzełówny uległa kobieca 
sekcja lekkoatletyczna Warszawianki znaczne
mu wzmocnieniu. » 

Zmiana w narodowej 
drużynie kolarskie} 

Warszawa, 1 listopada. 
Zarząd PZTK uzupełnił obpenic 

skład drużyny narodowej zdekompleto 
wanej po zdyskwalifikowaniu i usunię
ciu z niej dwu zawodników łódzkich Ko 
łodziejczyka i Więcka. 

Na miejsce łodzian zarząd PZTK dc sygnował do drużyny narodowej śląza
ka Rurańskiego i warszawianina Wasi 
lewskiego, 

Lwów, 1 listopada. 
Z okazji „Dnia PZB" rozebrany zo

stał w dniu dzisiejszym we Lwowie 
międzymiastowy mecz bokserski Lwów 
— Pomorze zakończony zwycięstwem 
Pomorza w stosunku 10:6. 

Pomorzanie górowali nad gospoda
rzami pod względem technicznym, od
nosząc zasłużone zwycięstwo. 

Wyniki spotkań przedstawiają się 
następująco: W wadze muszei Wyszec-
ki (P) pokonał na punkty Sandnera, w 
wadze koguciej Krzemiński zwyciężył 

l/ienna pokonana 
przez Faworitner FC 

Paryż, 1 listopada-
Międzymiastowy mecz piłkarski Paryż— 

Wiedeń zgromadzi! przeszło 35 tysięcy widzów. 
Ora była bardzo ciekawa i zacięta. Paryż wy
grał 6:5 (2:2) , prowadząc w drugiej połowie 
6:2 po zdobyciu czterech bramek w ciągu nie 
spełna 15 minut. 

Bramki dla francuzów uzyskali: Stabile (2), 
Dawid, Sas i Sestorn. 

Dia wiedeńczyków — Binder (3), Sindlear 1 
Stroli. 

w pierwszej rundzie przez k. o. Wajsa. 
W wadze pjóikowej Ackerman (ł.w.) 
pokonał na punkty Krzemińskiego II. 
W wadze iekkiej Trunk (Lw.) p^konat 
in punkty Kowalskiego. W w-.dze p o 
średniej B.lyj (Lw.) pokon-.'' na punkty 
Szwankrwskiego, w wadź? średniej 
Zaremba (P) zwyciężył Edelmana w 
drugiej rundzie przez k. .o W wadze 
póiciężkicj Wezner (P) pokon i : na pun
kty ?apń.'nłkp-wa. W wad',:; ciężkiej 
Choma pol-.onał w pierwszej rundzie 
przez lc. Skwarkowskiego. 
ww w w w w ww w w ww ww 

• * 
* 
Bruksclla, 1 listopada. 

Drużyna piłkarska Diable Rouge zmierzyła 
się w dniu dzisiciszym z reprezentacją Londy
nu, przegrywając w stosunku 1:2 (0:1) . 

* * 
Wiedeń, 1 listopada. 

W dniu dzisiejszym odbył się w Wiedniu tyl
ko jeden mecz o mistrzostwo, w którym Fawo
ritner SC nieoczekiwanie pokonało Viennę, 
znajdującą się na druglem miejscu w tab,eli w 
stosunku i :0 (0:0) . 

6 nowych rekordów 
W dniu dzisiejszym ustanowił zna

ny kolarz włoski Olmo 6 rekordów 
światowych. W pierwszym rzędzie po 
bil Olmo dotychczasowy rekord godzin 
ny francuza Richarda, przejeżdżając 
•15.09 kim. Rekord Richarda wynosi 
44,770 kl. 

Pozatem ustanowił Olmo następu 

przyniosły zwycięstwa pie ^ C ! L N ! I L 

łódzkim, z których miłą n iespo^n 
sprawili Ostrowski i Blibaum- l. | / 
wając nieoczekiwanie 4 punkty «• 
dzi. . . . 'ialk -;i 

Wyniki spotkań p r z e d s t a w l 3 ) 

następująco: , JĄ 
W wadze muszej Gluba (Ł) l lr s 0ł1 

po nieciekawej walce wynik ren1 

z Besztlem. e) A" 
W drugiej parze wagi I t 1 cM':' l l i r 

damczyk (Ł) uległ na punkty . 
skiemu. u | 

W wadze koguciej Wojsla^ v S 

wypunktował łodzianina CelmC 8 ' vi:' 
W wadze piórkowej SpodenK ^ 

(Ł) odniósł wysokie zwycięstw 0 

towe nad Rosenmanem. . ]c\ó:l 

W wadze lekkiej Woźnia^1 jH 
zwyciężył Bończoszka w dru2' C J 

dzie przez techniczne k. o. i a C y 
W wadze półśredniej debju t« ' \ 0 ^ 

reprezentacji Łodzi Ostrowski p 

na punkty Andruszkiewicza. kj f 
W wadze średniej Chmiele^,,,!;! 

konał w drugiej rundzie przez te 
ne k. o. Franciaka. pok1' 

W wadze półciężkiej Blibatf"JWj 
nał w drugiej rundzie przez teci- i f 
k. o. Urbana. W ringu scdz'° v 

Slabicki z Warszawy. 

Zwyĉ sfwo bolu 
warszawskich w W " N J Ą 

Z okazji „Dnia PZB" baw;il» _* M 
jące nowe"rSTy^świa o°we: TZ.}** w dniu wczorajszym b o k s f G 1 

W U n . 19,5 |20 kim. 26.32.2, A O L ^ s c ^ k t ^ 

(W-wa) pokonał na punkty B ^ ^K. 
(Wilno), w wadze kogucie) ^ t C , , 

I (W-wa) pokona! na punkty -'^ó \s-
skiego (W-no), w wadze, półsre tj.ttw. 
(W-wa) pokonał na ńtmkty ' ^ t y Ł 
weryniak (W) pokonał na 

kim. 39:51,2 i 40 kim. 53,13. Próby bi
cia rekordów odbyły się w Medjolanie. 

Z.K.M. zamyka sezon 
W nadchodzącą niedzielę organizuje 

ZKM raid motocyklowy na zakończenie 
tegorocznego sezonu na dystansie 187 
kim. Start do raidu o godz. S-ej rano. M u i v u w * v w i w wat 
W godzinach wieczorowych odbędzie smyk (W), zremisował z i'.1,:-,^ 
się w lokalu klubowym uroczystość rpz- cym ostatnio w Wilnie Pilnik 
dania nagród. 

i i i 
t i u k ó w a ( W ) 'i "w" w a d z e " ś r c d i ' 1 1 ; ' -.ii1' 

p \ n , a 

p i * 

Po 

i B 

m 

Uje 
S 'Wzi 

b J Po 



„REPUBLIKA" nr. 302. Sobota, 2 listopada 1935 r. 

^ m o r s c y boł fserzy w Łodz i 
r e p r e z e n t a c j ą n a s z e g o m i a s t a ni 

W a l c z ą j u t r o z 
J ? u r o , w godzinach południowych od 
W , * w sali Filharmonii w ramach 
]n,; z organizowanych w catym kra-
' , ; v

o k a z H „Dnia PZB" niezwykle cle-
,Jiv r . m e M miedzyokręgowy pounę-
m 0 r / e p r «cntacy inemi zespołami i 

wynlk 

rywala" 

s3s 

Ol 
: n i « 
n **** 

b i l Ł o d z i . 
Pomorska złożona z naj-

ł | ,^Mca p i ? ś c i a r z y ca łego okręgu i po 
aiiil. .id! I C l , r czentn«*^ l l i e ż w s w y c h szeregach 
JSKI * 7 Choml Ó w P o , s k i ' Krzemińskiego 

r U i id#Jo( l 2 i n J , Przybywa do Łodzi dzisiaj w 
Kyifu8 , M*le „JJ. Popołudniowych ze L w o w a 

^Dolem a z w y c i ę s t w o nad silnym 
[Ma. " r e Prezentacyjnym tego mia
łki \vafc

rużynie
 Pomorskiej, która w c z o 

M w . r t y , ! a w e Lwowie na p i erwszy 
W l , 5 l « Wyszecki, Krzemiński, 

y l 1 P u n k t W e z n e r 1 Choma, którzy zdo 
^kiek -^ l a s w e g o zespołu. 

K a w i e j zapowiada się p ierwszy 

w Łodzi występ Chomy, który zdaniem i jącym, o czem świadczy jego wczoraj-
trenera Polskiego Związku Bokserskie- sze błyskawiczne zwycięstwo, 
go Billy Smitha jest największa nadzie
ją naszego pięśclarstwa w wadze cięż
kiej, .lego jutrzejszy start w Łodzi i 
walka z Kłodasem będzie niejako osta
tecznym egzaminem młodego zawodni
ka Gedanji, który na treningu w 
ClWF-ie przed spotkaniem miedzypań-
stwowem z Niemcami znokautował Pi
łata. 

Bardzo ciekawie zapowiada się też 
walka Weznera z czyniącym niezwy
kle szybkie postępy kaliszanincm Pie
trzakiem, który już w ostatniei walce z 
Dorobą zaprezentował sie z jaknajlep-
szej strony. Do spotkania z Weznorcm 
staje Pietrzak nie bez szans na zwy
cięstwo. 

Przeciwnik Chmielewskiego Zarem
ba jest jeszcze pięściarzem mało zna
nym, niemniej jednak niezwykle obieca 

W walce z Krzemińskim nie będzie 
miał chyba łodzianin Gotfryd nic do po 
wiedzenia, gdyż pomorzanin przewyż
sza go przynajmniej o klasę. 

Również Wyszecki uchodzi w wal
ce z Bartniakiem za pewnego fawo
ryta. 

W pozostałych trzech wagach mają 
{odzianie Wojciechowski. Wdowiński i 
Taborck bardzo poważne szanse zdoby 
cia punktów. 

W drużynie łódzkiej zaszła w dniu 
wczorajszym zmiana i wstawiony do 
niej został Wdowiński na micisce W«-ź-
niakiewicza, który bral udział we wczo 
rajszym meczu z Lublitwm. 

Przedsprzedaż b.letów w cenie od 
i z i. do 5 zł. odbywa %\>} w kasie Pi Ilia r 
in.nji w ciągu całego d:na. » 

- " w i e j zapowiada się pierwszy *nym, niemniej j eunai \ i u w w . v m c u u ^ - ^ 

fcystka w Związku Gier Sportowych 
^adze sportowe zajęły się wreszcie osobą p. Nowaka 

, sle Ą 
ka cefli, 
konta* 
j no {"5 

S m * | 
zmia" | e: 
Filzine> 
let * I 

, Osoba L6dź, 1 listopada. 
h l d v t P r z e w o d n i c z ą c e g o wydziału 
Wrto^yPliny Polskiego Związku Gier 
* 'v <„! p - Nowaka dobrze jest zna-

* n a n e c - , e sportowym Polski. P. No-

PouL°1 "'emal wszystkim zespół 

I,Rrjyi? [ e s t jednak z nienajlepszej stro 
tył *u l a l t 0 sędzia gier sportowy 

>Dott"SCe- • 
h na-
, , . o in 

.^Wrych mecze prowadził w 
TW:"Ml."0 mistrzostwo Polski. 

0rniai7 s ' e t 0 przedewszystkiem szczy 
Wr,l a ' ,8dzie"na ostatnich zawodach 
i v l , I 2 r s k , c h w Warszawie p. Nowak 
"W^neralny 
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sędzią i prowadził też 
. —... ...,rtł rozegrany pomiędzy 

j a n o w i c k i e j Pogoni i poznań-
N J n n , e m l finał 
M i e n i ł knłft„.i«i. 

m̂ wjneją 

Jak-wobec takiego stanu rzeczy ma-
ią się zachować poszczególni zawodnicy, 
kiedy sam przewodniczący W. G. i D. 
najwyższej magistratury, namawia do 
wykroczeń. 

Dyskwalifikacja w takim wypadku 
Jestnajzupelniej słuszną. 

P . Nowak sypał dyskwalifikacjami 
(często niesłusznemi) na prawo i lewo. 
obecnie sam został zdyskwalifikowany, 
— może teraz nareszcie w PZGS-ic, na
stąpi upragniony spokój i praca potoczy 
się normalnym torem. 

• 
.W związku z rezygnacją kapitana zw. 

PZGS w szczypioniiaku p. Lindnera ze 

ety 0 ^ 

b m 
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jego sędz iowania- jes t 
Sch • s i ę K P W ze związku gier spor 
V,J r e z y g n a c j a z mandatów złożo-
hS \ v i \ C z , o n k 6 w t e KO klubu piastują-

"sklrn ° ś ć mandatów w okręgu po-

K i e w e n a p - Nowaku poznał się na-
^ Snn 4

a r s z a w s k i Okręgowy Związek 
S r . L 0 r , t 0 w y c h . któremu p. Nowak po-
lii'*Hcii i Przewodniczącym w y ż s z e j 
V ̂ erou -i g a 3 a k o P e t r i i a c y obowiąz-

^?ax,, ? l k a s e k c j i gier sportowych 

4 0 m " n i k a t e m Nr. 14 
mm K a b - • - ' — • gWcją 
^ M o 5 l C h A Z ^ " U " w " w a ' 1 działacza 
.'larho^?0' P- Zygmunta Now.tka — 
h *»chn* a n , e Puzyny do niespo-towe assr 

Gier Sporto-
. z dnia 14 pa 

a , i f ik iH u k a l ' a ł dożywotnia ć y s -
rio\»,,,J, ą J ' a k o kierownika sekcji gier 

wisko p. mgra Fabry'ego Stefana 
Powierzenie tak odpowiedzialnego 

stanowiska p. Fabry'emu przed zbliżają
cą się Olimpiadą, zaskoczyło poniekąd 
ogół sportowców. 

Uważamy również, że wybór 
ten nie jest najlepszym, gdyż jak wia
domo p. Fabry zamieszkuje stale na pro
wincji (Kęty), gdzie szczypiorniaka wo-
góle się nie uprawia. 

Pozatem p. Fabry. jest doskonałym 
znawcą w siatkówce i koszykówce, lecz 
w szczypiorniaku nie orientuje się spe
cjalnie. 

Dziwić się należy, dlaczego PZGS nie 
powołał na kapitana związkowego czło
wieka znającego się dobrze na tej gałęzi 

b a s k a , zarząd PZGS na jednem z ostat- sportu, a takich nie^brak w Łodzi, w Kra 
nich posiedzeń dokooptował na to stano- kowie. Śląsku i Warszawie 

Nie Mmm, lecz Sokół reprezentuje 
okręg poznański w mistrzostwach drużynowych Polski 

S - & a n ' a
 s i e n a "terenie zawodów 

liii) . Z a wodników przeciwko sę-ibîrazp obrazę oraz za s łowną cicz-
V a Kz<ł QR0< n a m e c z u szozypior-

rie^nia u "~~ warszawianka w dn. 14 
d P - No r'-
Mw p 7 V a k Jest przewodniczącym W y -
¥ ° dVsk« i , t o t e ż t e m dziwnie;szą jest 

d 0

 W a l ' f i k a c j a za namawianie dru-
fV Vstcp 0 ") c s Portowego zachowania, się 
^ 1 sa^ ! a n i e Przeciwko sędziemu, któ 

a E J e s t takżfi 

' * l w P a b i a n i c a c h 
K̂onał PTC 5:2 (2:1) 

Poznań, 1 listopada 
Sensacyjna uchwała zapadła na o-

statniem posiedzeniu Poznańskiego 0 -
kręgowego Związku Bokserskiego. N.i 
posiedzeniu tem postanowił zarząd zmie 
nić weryfikację mistrzostw drużyno
wych okręgu i przyznać drugie miejsce 
w tabeli poznańskiemu Sokołowi na 
miejsce inowrocławskiej Cujawji, która 
figurowała na niem. 

Stało się to spowodu zmiany wery
fikacji meczu Sokoła ze Stella gnieź
nieńską i ogłoszenia go jako walkower 
14:0 na rzecz Sokoła. Mecz ten wygra 

walce. 
Walkę Marciniaka wobec tego* unie

ważniono, a że Stella wystawiła dru
żynę składającą się tylko z sześciu za
wodników łącznie z Marciniakiem, tem 
samem uległa zdekompletowaniu, gdyż 
regulamin przewiduje wystawienie co-
najmniej sześciu wag w ringu. 

Dzięki tej weryfikacji Sokół znalazł 
się na drugiem miejscu, a że jednocze
śnie mistrzowski zespół okręgu Warta 
II zrezygnował z udziału w mistrzo
stwach Polski Sokół reprezentować 

(będzie okręg w tych mistrzostwach 

Sensacja Częstochowy 
Brygada traci cztery punkty 

w a l c o w e r e m 
Częstochowa, 1 listopada 

Komisja 5-ciu Podokręgu cząstochow 
skiego na swera ostatniem posiedzeniu 
przyznała po dwa punkty walcowereir 
Warcie z Zawiercia i Turystom za roze
grane ostatnio mecze o mistrz. KI. A. 
rundy jesiennej z Brygadą, w której 
barwach grał nieuprawniony gracz Ro
senberg. 

Jafc się dowiadujemy sprawa powyżej 
wspomnianego gracza przedstawia się 
następująco: We wrześniu b.r. zwrócił 
się do Brygady Rosenberg, prosząc o 
przyjęcie go w poczet członków klubu, 
zaznaczając przytem, że jest graczem 
„dzikim" i że należał do AKS. w Chorzo 
wie, jednak zgłoszenia tam nie podpisy
wał. Rosenberg został przyjęty i zgłoszo 
ny, a następnie po przepisowym 14-to 
dniowym terminie wstawiony do druży
ny. Obecnie jednak P.Z.P.N. zwrócił 
zgłoszenie Rosenberga. zaznaczając 
przytem, że wspomniany był graczem 
Stadjonu z Chorzowa i zwolniony w sty
czniu b. r. czyli, że podlega karencji. W 
związku z tem komisja pięciu przyznała 
po dwa punkty wspomnianym klubom. 

Obecnie Brygada wnosi protest do za 
rządu Kiel. O.Ż.P.N. o uchylenie decyzji 

N i e d z i e l n e i m p r e z y 
spor towe w Łodzi 

Kalendarzyk sportowy na dzień dzi
siejszy prócz dalszych meczów o mi
strzostwo kl. B w grach sportowych nie 
przewiduje w Lodzi ciekawszych imprez 
sportowych, natomiast w dniu jutrzej
szym t. j . w niedzielę odbędą się impre
zy następujące: 

Boks. W sali Filharmonii przy ul. 
Narutowicza 20 o godz. 11-ej przed poł. 
mecz bokserski Łódź—Pomorze. 

Piłka nożna. Na boisku WKS o godz. 
11-ej mecz o tytuł mistrza kl. C: Zjed
noczone II — WKS III. W Pabjanicach 
o godz. 11-ej na boisku Sokola mecz o 
tytuł mistrza kl. B (decydujący): Burza 
— Widzew II. Na boisku ŁKS-u od godz. 
1,0-ej .przed poł. i od 14-ej po ppj, finały 
turnieju „dzikich". 

Gry sportowe. Na,boiskach vy Łpdzi 
dalsze mecze o mistrz, kl. B. 

Zapasy. W lokalu IKP przy ul. Sreb-
rzyńskiej 10 o godz. 11-ej przed poi. 
pierwszy mecz zapaśniczy o mistrzo
stwo drużynowe okręgu IKP - - Krusze-
ender. 

Kolarstwo. Z boiska Wimy o godz. 
9-ej rano start do wyścigu wewiictrznu-
klubowego na dystansie 50 kim. o na
grodę kierownika sekcji kolarskiej 
Wimy. 

i K K 0-

ł j r » 

Pabianice, 1 listopada. 
i f r 0 v v ; M ,w_dniu dzis iejszym dru-tu 
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K S - u , k t ó r a w m e c z u t o 

lubski • 
1 S o

^ a k d l T Ł K Ś - u o r a " ź Y r z y 

Br ' ^ i ) . ^ Pokonała P T C w stosunku 
cJ^ki L 0 Przerwy gra wyrównana , 
nj^ki i s

y r n okresie zdobywają Ko-

t ? d l a " p t ć : 

Mr> ,uzysWMi n a c z n i e w i e c e ^ 
hl^ló J i K u a c d a l s z e t r z v 

z gry ma 
bramki ze 

i Sowiaka. Druga 
padła ze strzału samo 

V * - * , 0 * a l p. W i n i a r s k i . 

D o k o S 1 1 0 C z u rezerwa Krucheen-
tłj • Br2a

 PTC II w stosunku 3:2 
T i ? « * r a dla zwycięzcy zdobyli: 

1 ^ o U ^ r 0 * ^ P T C ' 

ła Stella w stosunku 10:6, jednak jaki Tak więc Poznań reprezentowany 
si.ę okazało w barwach jej startowali będzie na mistrzostwach przez dwie 
nieuprawniony do walki pięściarz wag i ' d rużyny gdyż Warta iako zeszłoroczny 
lekkiej Marciniak niezgłoszony do PZB mistrz Polski staje również do zaw;i-
a którego Stella zgłosiła , dopiero p o d ó w . 

Hf9ift«e«l«i w E u r o p i e 
O s o b l i w a s y t u a c j a w s p o r c i e h o k e j o w y m 
masowej emigracji hokei-(krotnie reprezentację Brukseli 4:2 i 

3 : 2 . 
Nasi europejscy gracze niedługo nie 

będą mieli żadnych szans reprezento
wania własnych państw na lodzie, sko
ro tacy gracze, jak np. Malecek z pras
kiego LTC do niedawna jeszcze repre
zentant Europy w hokeju, dziś we włas 
nem prasko-kanadyjskiem LTC jest gra 
czem rezerwowym. 

Rozegrano już mecz, w którym Pa
ryż reprezentowany był nl mniej ni wic 
cej, tylko przez 5 kanadyjczyków, a je
go przeciwnik Londyn.... 4-ch. Oczy
wiście zwyciężył zespół Paryża, mają
cy o jednego kanadyjczyka więcej. 

Niewiadomo tylko czy skorzysta na 
tem europejski sport hokejowy. Czy nie 
bardziej celowem byłoby wziąć sobie 
kanadyjczyków na trenerów, a me 
stroić się w cudze piórka. 

Zaszczytny wyjątek pod tym wzglę 
dem stanowi jedynie Polska, gdzie jak 

w finale turn eju drużyn 
„dz ik i ch ' 

W dalszym ciągu turnieju drużyn 
„dzikich" odbyły się w dniu wczoraj
szym w spotkaniach półfinałowych na 

, stadionie ŁKS-u dwa mecze, w których 
1 Jedność pokonała Łodziankę 3:2 i KKO 
(Koto Kulturalno-Oświatowe) pokonało 
Strzelca 2:0. 

Finały turnieiu „dzikich" zespołów 
zostaną rozegrane na stadionie ŁKS-u 
w najbliższą niedzielę. 

Sprawa 
stów kanadyjskich do Europy -— u pro 
ga sezonu zimowego — stała się nie
zwykle aktualna. 

Ncsi ona charakter emigracji zarob
kowej, runu na kasy europejskich klu
bów hokejowych. 

Drużyny kandyjskle słynne Monar
chy, Manitoby i t. p. wyludniają się w 
szynkiem tempie, natomiast słabe jesz
cze niedawno zespoły europejskie za
czynają-'grać *coraz „lepiej*. 

Obecnie w drużynach hokejowych 
Paryża i Londynu walczy po kilkuna
stu kanadyjczyków. Podobnie jest też 
w Pradze. 

W bieżącym sezonie kanadyjczycy 
występować będą również w druży
nach zurichskich ;' St. Moritz. biorąc na 
wet udział w rozgrywkach o mistrzo
stwo państwowe. 

Jak się obecnie okazuje o kanadyj
czyków postarali się też holendrzy. W i 

tych dniach reprezentacja Amsterdamu i dotychczas niema 
(z atakiem kanadyjskim) pokonała dwu I kanadyjczyka. 

j e s z c z e ani j e d n e g o 

NOWOŚCI W MANTEUFLU 
(Zachodnia 45). 

Restauracja - Dancing „Manteuffel" rozpo
czął z dniem 1 b. m.- swój sezon zimowy. 

Program otwarcia przedstawia się b. Impo
nująco. W skład zespołu artystycznego wchodil 
znakomity duet węgierski z 2 Morleys'ami na 
czele. Drugą atrakcją programu jest znakomita 
wodewllistka polska p. Ira Wolska, pozatem w 
zespole artystycznem udział biorą wytworna 
węgierska tancerka p. FOrster, która olśniewa 
swoim subtelnym tańcem 1 znana tancerka p. 
Hrynlewiczówna, wzbudzająca zachwyt wśród 
publiczności swoją urodą i elegancią. Tak uło
żony program wraz ze znakomitym zespołem 
orkiestrowym p. Kleckiego, przyczynia się do 
miłego spędzania wieczoru. Lokal przytulny, 
gruntownie odnowiony. W soboty, niedziele i 
święta urządzone zostają familijne flve'o clocki 
z pełnym programem. Warto nadmienić, iż Dy
rekcja restauracji .'.Manteuffel" z dn- 1 b. m. po
wierzyła kierownictwo kuchni znanemu fachow
cowi sztuki kulinarnej p. A. Czarneckiemu. 
W czwartki I niedziele flaki. Restauracja wyda
je codziennie znakomite obiady z 3 dań w cenie 
zl. 1.60. z 4 dań w cenie zt. 2.50. Lokal czynny 
catą dobę. Słyniw „Biała Sala" po gruntownym 
remoncie jest do dyspozycji Sz. gości na bale, 
rauty, koncerty, odczyty I t. p. Dla stowarzy
szeń i związków specjalne rabaty przy wyna-
W - . - I L L U 

I 
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Delegacja przemysłowców brytyjskich 
wyjeżdża jutro do Po lsk i . -Angl icy dążą do w z m o 

zenia obrotów handlowych z naszym krajem 
Londyn, 1 listopada. 

(PAT) W dniu jutrzejszym wyjeż
dża dn Polski delgacja przemysłowców 
brytyjskich pod przewodnictwem dy
rektora zagranicznego federacji prze
mysłu brytyjskiego Ramsdena. Delega
cja ta zabawi w Polsce około 10 dni. 
Członkowie delegacji poza Warszawą 
odwiedzą również Łódź, Katowice', Po 
znań, Gdvnie i Gdańsk. 

W wycieczce tej bierze udział oko
ło 20 przedstawicieli rozmaitych gałęzi 
przemysłu brytyjskiego. Wyj-izd prze
mysłowców brytyjskich niema charak
teru misji oficjalnej, a posiada cel wy
łącznie handlowy, ale rząd za pośred
nictwem departamentu handlu zagra
nicznego z którego ramienia delegacji 
towarzyszy p. Lyal roztoczył nad de
legacją opiekę 1 współdziała w Jej or-

zwiedzanego często przyczyniają się 
do sprecyzowania możliwego zakresu 
współdziałania,, co daje W. Brytanji 
największe korzyści. Dyskusje tego ro
dzaju posiadają daleko szerszą war
tość, gdy prowadzone są przez grupę 
przedstawicieli sfer gospodarczych o 
tak poważnym poziomie, jak delegacja 
obecna. Rad jestem, że delegacja ta po 
siada charakter tak wielce reprezenta
cyjny, o ile chodzi o przemysł brytyj
ski. 

Przekonany jestem, że spotka się 
na z atmosferą dobrej woli i że pro-

REWLLACYJNY PROGRAM W „TAg 
Wczorajsza premiera nowego Pr°Ł 

„Tabatinie". przeszła wszelkie oc*v 
dawno już publiczność nie bawiła sie "* 
jak w dniu wczorajszym. . , djriLr—«̂«, 

Nie szczędząc kosztów i wyslłk?* j m ^ Do„, 
„Tabarinu" zaangażowała zespól V | w 

artystycznych, pokazując publicznos" I.i 
szlagierowe, stojące na wysokim P"',^ 
równo pod względem artystycznym 

Do białego rana odbywała się octt<£ 
wa. Na parkiecie krążyły liczne Par*' i z e p r o - w a . i»a parKiecie Krązyiy ucznc v 

gram przygotowywany przez półofłcjal,« p « v dźwiękach najnowszych »«» 
ne instytucje polskie zapewni delegacji I s t r ó ) b y l b e z t r o s k l 1 m , l y 

wszystkie możliwości w zakresie jej 
działalności. Departament handlu zagra 
nicznego i jego przedstawiciel w War
szawie współdziałali cały czas w spo
sób aktywny, obecnie życzę delegacji 
jakuajwiększego powodzenia w jej dys
kusjach i badaniach przeprowadzanych 

i w Polsce". 

Mor. Ostrawa, 1 listopada. 
(Pat) Sąd w Brnie odrzucił sprze-

ganizacji z federacją przemysłu bryty} c i w harcerza Delonga przeciwko aktowi 
CL/IN«¥/ . T F i k IR ' i W f > i i I • I \\ • f . I .>• / . . ) I . , I > I I . H —'— 

Czesi odrzucili sprzeciw harcerza polskiego, 
k t ó r y w i ę z i o n y j e s t n i e w i n n i e w B r n i e 

Mimo sprowadzenia tak kosztownes A 
artystycznego ceny za konsumeję j " 
podwyższone 1 są nadal dostępne M 

kich. Hhedi|lir,*,**i*ii 
Dziś, w sobotę, w „Tabarinie" °~ % I I K 0 K X | | 

powtórzenie wczorajszej prenijery. 
nicwatP"* 

na to, że jutro jest dzień woiny od z»J 
wa dzisiejsza przeciągnie się >•••>••.-
rana i publiczność, udając się do don 
wolona będzie, że wybrała właśnie te" 
dobrego spędzenia czasu-

Dziś odbędzi.e się o 5.15 fajf z Pe" 
gramem artystycznym. , j 

Kuchnia wydaje smaczne i poźJ'*'" 
wy. Sale wentylowane.' 

skiego. 
Kierownik departamentu handlu za

granicznego min. Colvin nadesłał fede
racji w przededniu wyjazdu delegacji 
do Polski psimo treści następującej. 

„Z wiclkiem zainteresowaniem od
niosłem się do zorganizowania przez 
federację przemysłu brytyjskiego wizy 
ty brytyjskich kół gospodarczych do 
Polski celem skorzystania z możliwości 
istniejących na podstawie układu- an-
gielsko-polskiego z 27 lutego 1935 r. 
przekonany jestem, że bezpośrednie 
zbadanie rynków zagranicznych przez 
zaintersowanych przedstawiciel] kół 
gospodarczych jest polityką zdrową. 
Dyskusje, jakie się w toku podobnych 
wizyt odbywają z czołpwymi przedsta 
wicielami sfer gospodarczych kraju 

M 

oskarżenia wręczonemu mu przez pro 
kuratora w Mor. Ostrawie. Sprzeciw 
motywowany był bezpodstawnością 
oskarżenia, który Delongowi, jako oby
watelowi polskiemu zarzucał wzięcie 
udziału w zgromadzeniu protestacyjtiem 
w polskim Cieszynie. 

testował przeciwko zwrotowi czeskiego 
oskarżenia, który określił organizuje 
polskie, jak Zw. Legionistów, Lagjon M*o 
dych, Zw. Powstańców Śląskich 1 Zw. 
Niepodległościowy Śląska, jako „organi
zacje spiskujące przeciwko całości re
publiki czeskiej". 

Dclong zaznaczył, że kierunek ideo
wy organizacyj polskich nie podlega 
ocenie sądu czeskiego w. Moraw ikiej 

PIÓRA 

Delong w swoim sprzeciwie, zaprn-Ost rawie 

Zabił dwie osoby w sporze o 7 guldenów 
Echa s t r z e l a n i n y w ś r ó d w ł o c h ó w w G d a ń s k u 

Gdańsk, 1 listopada. I W czasie strzelaniny zostali zabici 
(Pat) — O wczorajszej strzelaninie 'Gactno Wadala syn 1 Carmine Argen-

pomiędzy Włochami donoszą, że było to 'ziano. Gaetano Vadala został raniony, 
zajście, które wynikło na tle nieporozu- zaś Salvatore Vadala, w czasie ucieczki, 
mień rachunkowych pomiędzy dwiema' rani ł gdańszczanina Jakóba Abcnda, któ 
rodzinami włoskiemi. Suma sporna w y - [ r y chciał go zatrzymać. 
nosiła 7 guldenów. ! 

wieczne i 

W. I. z. o. 
Dziś, w sobotę, dnia 2 b. m- o g o " ^ 

wieczorem odbędzie się Uroczyste 
nowego lokalu „W. I. Ż. O." przy 

W prograrr 
Schorra n 

kowskiej 86. W "programie: Referat P 
t. „Rok 5695 « 

'uiicy. 

profesora M. 
Żydostwa". 

Recytacje poezji hebrajskiej W PrIi,H 
poiskim — w wykonaniu art. dram- P' L 
leiiskiej. Akompaniuje p. prof. FajwiszJj.J , p 

Wstęp wolay dla członkiń i wpro^" J J A L ] 
gości 

n u 
CL 
O 
a. 

żetem ministerstwa spraw z a g 

nych na komisji pa r l amen ta rz „ Ł ^ o e z r . 
większość posłów opowiedziała M Pi 
uznaniem dc jure rządu ZSRR JĘOH,  2 A  

zaniem stosunków d y p l o i u a ^ ^ Ł ' r*ąc 
między Holandją a Sowietami. g? T ^ ^ L P m 
misji stwierdzono zresztą, iż pr~ Z E . IJ 
stanic holenderskiej delegacji l 1 3 ' 1 

do Sowietów rząd holenderski 1 

nie poparł te inicjatywę 

Paryż, 1 " s t f j & ^ o j 
(PAT) Agencja „Information j W ^ e t i i 

si z Hagi, że w czasie dyskusji ^ „ A T ^ n i k 

reperacje Ł — Ł l u n n u w u n u # i p n r 

^ • ^ ^ ^ ^ • ^ ^ ^ • • • • ^ ^ • ^ • • ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ w „ „ „ . „ „ . „ „ „ ^ „ ^ _ ur. 
M I L L Piotrkowska R e p r . 

p i ó r w 

J U N F 

B Ó L A C H 

G Ł O W Y 

STOSUJE SIĘ PROSZKI 

UB. FARMACEUTYCZNE .POLLABOR" WARSZAWA BOKTOK 

H.SZUNACHER 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNI: 

P i o t r k o w s k a 6 6 
tel. 148-62. 

Od 9 - 1 , od 5 - 9 pp., 
w niedziele I święta od 10—1. 

LEKARZ - DENTYSTA 

. Kopciowska 
POWRÓCIŁA. 

. Przyjmuje od 9—3-ej 
G d a ń s k a 3 7 , t e l . 2 3 2 - 5 5 

od 4—7-ej w Lecznicy 
P i o t r k o w s k a 2 9 4 tei.i22-S9 

DR. MED. 

Al. Kopciowski 
POWRÓCIŁ 

G d a ń s k a 3 7 
tel. 232-55 

przyjmuje od 7—8-ei wiecz. 

OOCCCOCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX>OOCJCOe 

Ruchliwi agenci 
do sprzedaży łatwego artykułu na raty są 

p o s z u k i w a n i 
Własnoręcznie pisane oferty z podaniem gwa 

rancji lub referencji do administracji pisma pod 
„Agenci". 

&OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOU 

A C E N T R A L N A L E C Z N I C A Z Ę B Ó W 
PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNY W LODZI 

p r z y u l . P i o t r k o w s k i e j Nr . 1 6 4 , t e l . 1 2 7 . 8 3 
Przyjmuje: od 9 r- do 8 wiecz. w niedziele l święta od 10—1-ej. 
Własne laboratorium zębów sztucznych. Rentgen-
Ceny znacznie zniżone. Lek.-dent. ŻADZIEWICZ. 

Czem w budżec ie jest k o n t r o l a 
Tem d lu z d r o w i a bywa „OLLA"! 

DR, MED. 

Karol T i e t z 
Choroby kobiece I akuszerja 

przyjmuje od 3—6 pp. 

ul. PRZEJAZD 40 
wejścij 3, I p, Tel. 192-91 Dr- MED. 

Z . Pinczewska 
CHOROBY KOBIECE. , 

Przyjmuje od 4—6. 

Gdańska 28 
tel. 108-01. 

WZNOWIŁA PRZYJĘCIA. 

K R A U S Z 
o k u l i s t a 

P i o t r k o w s k a 8 6 

powrócił 
LEKARZ-DENTYSTA 

Sperling 
mieszka obecnie 

Piotrkowska 87 
telef. 143-06, 

przyjmuje od 10—1 i od 3-r<3 wiecz 

ot. Ludwik F A L K 
C h o r o b y s k ó r n e 
I w e n e r y c z n e 

Nawrot 7 T E J , 128-07 
od 1 0 - 1 2 I 5 - 7 - e l . 

Dr. Jan Polak 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

n , M . '»,A,LLERQICZNE. 
Gabinet Elektro i światłolecznlczy, 

ul. NAWROT Nr. 7 
Tel. 164-21. 

godz. przyjęć 5—7-V 

TOSZUKUJĘ posady magazyngi*! 
spodarza, ekspedienta, lub s P r

l M K « h 

W jednej z firm handlowych,, ifĘ^ 

K u p n o I s p r z e d a ż 

Dr. B. ROBINZON 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

przeprowadził się na 

ul. Pomorską 10 
front II p., tel. 131-86. 

Godz. przyj, od 6 do 8 w. 

POSZUKUJĘ od 1 stycznia 1936 lub 
wcześniej 

M I E S Z K A N I A 
7-o ewent. 8-o pokojowego w śródmie
ściu. Łaskawe oferty proszę składać 
pod „A. Z.". 

ZAKŁAD 
LECZNICZO-WYCHOWAWCZY 

Dla dzieci nerwowych 
i cofniętych w rozwoju 

Dr. med. W. SPEKTOROWEJ 
Łódź, Pabianicka 55, tel. 188-03. 

Przy zakładzie poradnia pedologiczna. 
DOKTOR 

T R E P M A N 
specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych, moczoplclowych, 

Zawadzka 6 'r- M S . , , 
8 - 1 2 , 2—4. 6—9 wlecz. 

W niedziele I święta od 8—1 pp. 

OKAZYJNIE do sprzedania buduarek 
kremowy, styl Ludwika. — Oglądać: 
Gdańska 26 m. 36 oprócz niedzieli 
WÓZKI dziecięce i wyżymaczki po ce
nach fabrycznych poleca M. Jacobi, 
Piotrkowska 107, sklep w podwórzu. 
PIANINA i fortepiany stroi gruntow
nie reperuje i odświeża. Ceny przy
stępne. Wiadomość telefon 175-57. 

10.11 
LINGUAPHON angielski 'kupię okazy) 
nie, ewentualnie z patefonem walizko
wym. — Oferty z podaniem ceny sub 
,A. M." 

4 POKOJE z kuchnią, słonec*»L 
godami, do wynajęcia od zar' 
czańska 23. . 
ELEGANCKO umeblowany >U 
pokój 1 p. wszelkie wygody . 1 ' 'i 
wynajęcia, Sienkiewicza SHJS*. 
SKLEP kolonialny z pokoje!* 
brym punkcie z powodu 
oddania. Wiadomość w adn» 
„Republiki". 

H I 

£ P o s a d y 

[myślowych. Na gwarancję * l f ^ O J O I 
Uą kaucję. Zgłoszenia „ReP"D y ' v 

BUCHALTER - bilansista, P^J i ł j j j . a 
prowadzi księgi w przemy 4 1 6 ^ , D L s i 
wszystkich systemów i u

l ' p , ' a j ^ ' t t a i . , r a ' 
>od gwarancją uznania. ".f,,.res"vl K,*.}^ 

nic dostępne dla każdego " \ f ) iJ«oln: 
,Viadomość: Kon. od 2- 4. S->'. jHa : 

V > dl 

lajiepszym i naj tańszy^ s 1 ^ ' Tr,i 
nięcia zainteresowany^' |Uf R»J tr,.', 
chce: 1) znaleźć lokatora >« 

L 
LEKARZ - DENTYSTA 

przyjmuje od 10—1 I od 6—8 po poL 

P I O T R K O W S K A 5 1 

t e l e f . 1 2 1 - 2 3 

L o k a l e 

DROBNE ogłoszenia 
są najlepszym I najtańszy" 
?etk 
Kto ence: u znaleźć loKai"'r.niej(|: 
lokatora. 2) znaleźć mleg/e *JJTFO\ 
:iiomosc I U D rzecz, i ) K"p

no.« 
wiek okazyjnie. 5) dostać _ 

s k a 7 9 ) . Wykonuję zdjęcia V{ p ' ^ ^ 

DOBRZE prosperujący sklep delikate
sów do odsjąpienia z powodu wyjazdu, 
Andrzeja 28. Wiad. na miejscu. 

pojedynczy pokó"j. 3*) sprzep.^c^/ftj'1. n n { ] 
homość lub rzecz. 4) kuP̂ «Aiy*lą j 

A pracownika — "ófp"^ 1 

da drnbne oirloszeire d<L~>^ZII\W 
wyszukać pracownika — %tń 

ni;ŁOS7EII'e 

ZAKŁAD fotograficzny • 
L. Laks, Al. Kościuszki 2 2 lntf]yJk^'~ 

'I A n i 
do Ubczp. Społ., matrykul 1 ' c. 
wywołania i kopiowania. w 

torskle. Ceny niskie 
JÓŻWIAK Jadwiga zagubiła.1 pD»"j 
nii» wuHann M tr. , I. 

^szwowanTTóIó^^ 

cję wydaną przez firmę I 
skl. — 

• d z i ć za wynagrodzeniem. .f'j|Jj«dh 
używalnością pianina w centrum Wy-^ajnikowa Nr. 85, A. Deck. j|7>L"*| s 

ŁÓDŹ. Narutowicza «• ^ . VNn 
Tel. 151-72. 

Wykonywa zabiegi w 

magana jest zgoda na psa. Oferty 

m m i i w piel DUŻY, ładny pokój do wynajęcia od 
zaraz, Piotrkowska Nr. 254 front, I-e 
piętro. 

DUŻY pokój, wejście niekrępujące z 
klatki schodowej na biuro lub na inny, 
cel. Al. Kościuszki Nr. 17, telefon 219-361 chirurc'ieTne 
parter wysoki od zaraz do wynajęcia. <k»»»»» 

, , .I . . . . . . J „ « M . 
< > Pielęgniarstwa wchodząc |fl,ii» . ^ 
\\ strzyki. bańki, pijawki i  OV J/ 

Za wydawcę ; Wydawa . p u b l i k a " . Sa. I ogc .odu. ^ a c j a 3 K Smóyo, E ^ t o r fidp. Waelaw. Smólskl. Uruk, „Repu Wild" .w Łodzi, Piotrkowska n7. . Wl 
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n 

tiki 


